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Warszawskie zajścia. 


Gdzie niezliczone zakazy przeważnie nie 
są ściśle określone, a każde pozwolenie jest 
zawsze dwuznaczne i gdzie w atestażach, wy- 
stawianych Instyturyom i ludziom, mówi się w 
najlepszym razie, że w ich postępowaniu „nie 
znaleziono nic podejrzanego”, tam często mu- 
szą się zdarzać ciężkie nieporozamienia. Ich 
ofiarą stało się teraz warszawskie Towaręystwo 
Dobroczynności — instytucys dawna, zamożne, 


bardzo przez ogół lubiana i z tych wszystkich 


powodów źle widziana przez wielu tak zwa- 
nych „działaczy“ rosyjskich, dotkniętych ma- 
mią wietrzenia wszędzie jakichś sprzysiężeń. 
Warszawski Dniewnik ogłasza, że w Ochron- 
ch, utrzymywanych przez Towarzystwo Do- 
broczynuości, potajemnie uszono po polsku, co 
oczywiście jest intrygą szkodliwą dla państwa, 
sięgającego od Bałtyku do oceanu Spokojnego; 
dalej, że w W etzych Gaptelnjach tego To- 
warzystwa znajdowały się książki, których tam 
yö nie powinno; i wreszcie, że w ogóle dy- 
rekcya Towarzystwa nie stosowała się do sta- 
tuba. Na te nadużycia już zwracał uwegę je- 
Pa rm m powiada Dniewnik — i 
` estrzegał, ale jego upomnienia nie 
poskutkowały, więc w Mk Aa musiala 
zasuzpendować prezesów Towarzystwa, panów 
Brodowskiego i Jarkiewicza, zarządzić śledztwo 
1 rozciągnąć swój bezpośredni nadzór nad 
ochronkami i czytelniami. Petersburskie dzien- 
dają jeszcze, że Towarzystwo Dobro- 
ezynności stale wspierało csoby, które ucier 
piały za swój polski patryotrzm. W jakimś 
związku z temi zajściami są liczne aresztowa- 
nia, dokonane juź wskutek śledztwa, które rzs- 
komo wykryło propagardę socysl'zmu, prowa- 
dzoną pod osłoną Towarzystwa Dobroczynności. 
Ten ostatni dziwoląg podały pisma berlińzkie 
w telegramach z Warszawy. 

Na aresztowania nia możue na rszie pa- 
trzyć tragicznie, bo one są ulubionym w Rosyi 
sposobem rozpatrywania każdej zgoła sprawy. 
Kiedy się w Europie pozbawia obywatela wol- 
mości, to dowód, że zgromadzono już ważne 
dowody jego przestępitwa; a kiedy to samo 
stanie się w Rosyi, jesz dopiero wskazówka, że 
władza chce cos wykryć, c» może istniało tyl 
ko ws} wyobraźni. Dlatego nam sią złeje. ża 
Wystąpienie rządowa przeciw Towarzystwu Do- 
broczynności jest sprawą ważniejszą od are 
sztowań, Mamy wrażenie, ż ps prostu maniacy 
między rosyjskimi „łzialaczemi* wymyśli za- 
rzuty przeciw Towarzystwu, aby następnie 
mogli je wziąó w swój zarząd, co oczywiśzie 
stanie się początkiem końca tej bardzo pięknej 
instytucyi. W ochronkach przebywają dzieci 
bardzo małe, których jeszcze nie można syste- 
matycznie uczyć. Wierszyki, bajeczki, - pacierz, 
litery alfabetu — oto cały nankowy program 
yon zakładów. Nawet Hurko uznał był, że 
takie nauczanie nie zawiera niebezpieczeństwa 
dla monarchii rosyjskiej i tronu. Dokonywane 
wówosąg bardzo częste i niespodziewane rewi- 
gye ochronek dawały zawsze rezultat, który w 

' raportach określano wyrazami: „Nie znaleziono 
nio podejrzanego.* Oczywiście, nie znaczy to, 
że Naprawdę nie było tam nic „podejrzanego“, 
tylko, że go nie znaleziono; ktoś inny w zupał- 
mle tem samem mógł coś znaleść, ponieważ we- 
dle kardynelnej zasady czynownictwa, nie ma 
rzeczy, w którejby nie było czegoś podejrza 
nego. Zresztą owo coś można stworzyć. Nie- 
zbyt dawno wyszła z urzędu jeneralnego gu- 
bernatora do zarządu Towarzystwa Dobroczyn- 
ności propozycya, aby dziatwę w ochronkach 
przyuczano do języka rosyjskiego i żeby w tym 
celu ułożono pewien program. Zarząd odpowie- 

iał, że tak małej dziatwy nie można jeszeze 
programowo uczyć — i na tem sprawa się 
skończyła, ale odtąd już wierszyki i pacierze 
awansowały do rzeczy niewątpliwie podejrza- 
nych, chociaż przedtem niemi nie były. Tak 
się przygotowało teraźniejsze zajście. Zupełnie 
to samo stało się z Ozytelniami, utrzymywa- 
nemi przez Towarzystwo Dobroczynności. Mogą 

"one mieć książki tylko dozwolone przez cen- 
zurę rządową, więc już z tego powodu biblio- 
tekarze nie są odpowiedzialni za dzieła, „któ- 
rych być nie powinno.“ Ale co więcej: nie- 

„wubyt dawno konsystorz katolicki warszawski 
xarzucił tym czytelniom, że trzymają książki, 
które mogą szkodliwie wpływać na religijne 
uczucia publiczności, korzystającej z tych bez- 
płatnych bibliotek, Wywiązała się wtedy wa- 
wa polemika w prasie i w rezultacie guberna- 
tor warszawski p. wr 4 zamianował ko- 
misyę, która bardzo dokładnie zrewidowała 
czytelnie, oraz przesłuchiwała osoby, pożycza- 
jące książki. Onociaż wówozas znaleziono w 
niektórych czytelniach pisma, potępione przez 
cenzurę kościelną, jednakże komisya orzekła, 
że „nie znaleziono nie podejrzanego.“ Tak wte- 
dy potrzeba było czynownictwu, 8 teraz wido- 
cznie potrzeba było inaczej, skoro uznano, że 
są w czytelniach książki, których tam „być nie 
powinno.* W ten sposób, od coraz to innych 
poglądów rosyjskich „działaczy* zależy byt 

owsrzystwa Dobroczynności, będącego chlubą 
Warszawy, 

W niektórych naszych pismach poczyniono 
z powodu tych zajść cierpkie zarzuty księciu 
Imeretyńskiemu. My się wstrzymujemy od 
wszelkich podobnych wniosków, bo, naszem 
zdenien:, nietylko on, ale nawet sam monarcha 
rosyjski jest bezsilny wobec czynownietwa, 
zwłaszcza wtedy, gdy ono pokrywa swe zama- 
chy pozornie lojalną troskliwością o przepisy. 
W takich warunkach można tylko Żądać od 
warszawskiego wielkorządcy, aby nie spuszcza- 
jąc się ne „działaczy* sam zbadał sprawę i 
osądził ją bezstronnie, pamiętająa o tem, że 
jak się obuchem nie zabija komara, tak za la- 


da czyjąś możliwą w tak wielkiej instytucyi 
niescisłość w urzędowaniu nie można skasować 
Towarzystwa, ani oddać go „działaczom“, bo 
to się równa kasacie, 
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Pierwszy sukces. 


Piszą nam z Wiednia, 23 grudnia: 

„Provisorissimum* p. Witteka doczekało 
się już świetnego sukoesu, którego daremnie 
dobijał się gabinet hr. Clary'ego. Komisya dla 
kontroli długu państwowego w swym katoni- 
zmie zmiękła i wczoraj trzema głosami prezy- 
derta Fuchsa, barona Czedika i barona Dobl- 
hoffa przeciwko głosom dr. Kozłowskiego i 
rofesora Blażka upoważniła ministra skarbu 
jo przeniesienia 59 milionów zł. do kasy banku 
austryacko-węgierskiego. 

Jak wiadomo, prośbę o takie upuważnie- 
mie byłego kierownika ministeryum -skarbu 
Kuiaziołuckiego wymieniona komisya odrzu- 
cila najprzód 9 listopada 3 głosami pp. Fuchsa, 
Kozłowskiego i Blażka przeciwko dwom gło- 
som Czedika i Doblhoffa w nieobecności szó- 
stego członka komisyi hr. Montecuocolego 
(który także wczoraj nie był obecny), nastę- 
pnie 14 listopada trzema pierwszemi głosami 
przeciwko trzem ostatnim, przyczem, według 
statutu komisyi, głos prezydenta Fuchsa liczył 
się podwójnie. Tak 9 listopada jak 14 listopa- 
da wniosek odrzucenia żądania ministra skar- 
bu stawiał prezydent Fuchs, podnosząc przede 
wszystkiem, że, skoro rząd wszystkie projekta 
ugody austryacko-węgierskiej, do czego należą 
także przepisy, dotyczące uporządkowania wa- 
luty, przedłożył Radzie państwa, komisya nie 
może udzieleniem ministrowi zażądanego upo- 
ważnienia przesądzać uchwał parlamentu. 

Wczoraj p. Fuchs zaproponował przeci- 
wnie udzielić rządowi owego upoważnienia 
i to dlatego, ponieważ — parlament nie jest 
zgromadzcny! Rszumowanie takie tworzy o- 
czywiście nowe premium dla rządów pozapar- 
lamentarnych i dla $ 14. Gdyby hr. Clary 8 
albo 9 listopada był odroczył posiedzenie 
Izby, choćby tylko ad hoc, np na 24 godzin, 
nsatanczas, wedlug wygłoszonej wczoraj przez 
prezydenta Fuchsa teoryi, komisya byłaby 
udzieliła ministrowi skarbu zażądanego upo- 
ważnienia! Jedynie okoliczność, że hr. Clary 
pragnął załatwić sprawy puństwowe przy po- 
mocy parlamentu, zawiniła, że dwa razy do~ 
znał ze strony komisyi odmowy i uroczyste- 
go veto ! 

Nam tak pierwsza, jak druga uchwała 
komisyi kontrolnej wydawała się niesłuszną, 
wynikającą raczej z zacietrzewienia opozycyj- 
negn, niż z konstytucyjnych skrupułów. To też 
wozorajszą trzecią, odmienną uchwałę uwsżamy 
jako słuszną, tylko, jak nie można było zgo- 
dzić się na rozumowania p. Fuchsa, uzasadnia- 
jącego 9 i 14go listopada odmowę, tak nie mo- 
żna się zgodzić na jego wozorajsze, wyraźnie 
naciągane rozumowania, które mają wytłóma- 
czyć odmienną uchwałę. Pp. Kozłowski i Bla- 
żek, którzy także wczoraj głosowali przeciwko 
upoważnienin, postąpili sobie równie konse- 
kwentnie, jak baronowie Czedik i Doblhof, 
którzy 14 listopada i wozoraj głosowali za 
upoważnieniem. 

Ale w taktyce prezydenta Fuchsa nastał 
wyrażnie zwrot, — temu nie zdoła zaprzeczyć 
żadna dyalektyka. Zarzut ten, zwłaszcza gdy 
chodzi o prezydenta Izby poselskiej, a zatem 
głównego stróża parlamentaryzmu, działa bar- 
dzo dziwacznie. 4 wczorajszych bowiem rozu- 
mowań p. Fuchsa implicite wynika, że byle 
nie zwoływać parlamentu, to każdy gabinet 
uniknie różnych kłopotów. Mniejsza o ową 
stosunkowo drobną sprawę sumy, która celem 
dostarczenia nowej monety będzie oddaną ban- 
kowi. Ale temi rozumowaniami gabinet, nie 
ożywiony duchem parlamentarnym, mógłby się 
czuć zachęconym odroczyć np. nową sesyę 
Rady państwa ad calendas graecas, np. aż do 
r. 1907, aby uniknąć trudności, na jakie nieza- 
wodnie napotka ratyfikacya rozporządzeń co do 
ugody z Węgrami, wydanych na podstawie 
3. 14-go! 


Rada miasta Lwowa. 


Lwów, 30 grudnia. 

Na wozorajszem posiedzeniu, poświęconem 
obradom nad budżetem, p. dr. Głąbiński 
przedstawił najpierw budżet zwyczejny. Przy- 
chody zwyczajne funduszów gminy w r. 1900 
przewiduje komisya budżetowa w sumie 
4,861.681 koron, wydatki zwyczajne w sumie 
4,369.974 koron, zamyka więc preliminarz bu- 
dżetu zwyczajnego zwyżką w kwocie 1704 ko- 
ron. W porównaniu z rokiem 1899 są prelimi- 
nowane na r. 1900 wydatki zwyczajne wyższe 
o 72.559 koron. Zwyżka wydatków nestąpiła 
głównie wskutek stałego podwyższenia płac 
urzędników, fuvkcyonaryuszów i nauczycieli 
miejskich. Oprócz tych zwyżek przybyły w r. 1900 
nowe wydatki z powodu „poruczonego* zakre- 
su,działania, na wybory posła do Sejmu, na spis 
ludności, na koszta kancelaryjne nowego sądu 
przemysłowego, na nowe bruki i chodmki, tu- 
dzież na założone w r. 1899 miejskie biuro 
pracy. Natomiast znacznie zmniejszono wyda- 
tek zwyczajny na odsetki od długów miejskich 
i ich umorzenie, albowiem kwetę 183.730 ko- 
ron potrzebną w r. 1900 na oprocentowanie i 
umorzenie długów zaciągniętych na budowę 
wodociągów i rzeżni miejskiej, wyłączono z 
budżetu zwyczajnego i przeznaczono do wyda- 
tków nadzwyczajnych inwestycyjnych. l 

Pomyślnem zjawiskiera jest zmniejszenie 
kosztów oświetlenia miasta gazem niemal do 
połowy, o 34.850 koron w porównaniu zr. 
1899, pomimo, że w r. 1900 wszystkie latarnie 
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| Zashód  „ 


bądą systemu „Auera“ i palió się będą ` bez 
uwzględnienia dni feryi księżycowych, że nad- 
to liczba latarń całonocnych zostanie zwiększo- 
ną. Preliminarz wydatków zwyczajnych na r. 
1900 jest następujący: 1) na oświatę publiczną 
1,126 881 koron, czyli blisko 22%, egółu wy- 
datków zwyczajnych; 2) na reprezentacyę iza- 
rząd miasta 995.915 koren (27%); 8) na : ko- 
munikacye, kanalizacya, ogrody. oświetlenie, 
studnie, wodociągi 903248 (20%,); 4) na opro- 
centowania i umorzenie długów miejskich 
689.383 (15%); 6) na dobroczynność publiczną, 
biuro pracy, kościoły, pomniki i cele narodowe 
387.186 koron (8:5%,); 6) na policyę mieis ową, 
targową, sanitarną 1 ogniową 383.503 (84%); 
7) na pobór i kwaterunek wojska i spis ludno- 
ści 70293 koron (16). © b wa 
Preliminarz ważniejszych przychodów 
budżetu awyczajnego iest następujący : dochód 
z dóbr miejskich 74.039 koron, dochód z grun- 
tów miejskich 7.763, dochód z budynków miej- 
skich 85.256, : taksy i opłaty emerytalne od u- 
rzędników i sług gminy 920446, dochód z miej- 
skich opłat konsumoyjnych od napojów gorą- 
cych 944.332, dochód z miejskiego myta dro- 
gowego 310000, dochód z plecowego 62.573, 


opłaty za specyalne potrzeby gminy 266.227, | 


odsetki od kapitałów czynnych 28 626, zwroty 
wydatków rzeczywistych 279.380, dochody roz- 
maite 381.000, z tramwaju elektrycznego i gazo- 
wni 256 000, z podatku czynszowago gminnego 
572 500, z dodatku do podatku konsumcyjnego 
330.000, z dodatków gminnych do podatków 
stałych z dodatkami rządowymi, zwyczajnymi 
i nadzwyczajnymi 1,202 500 koron. 

Budżet nadzwyczajny ustalony jest w wy- 
datkach i przychodach na 509 600 koron. Bud- 
żet inwestycyjny odsłania bardzo niepomyślny 
stan finansów gminy. Jak wiadomo, z pożyczki 
10-milionowej na inwestycye uchwaliła już rada 
miejska niespełna 8,700.000 złr. na spłatę da- 
wnych długów miejszich i inwestycye, tak, iź 
pozostaje jeszcze zwyż 1,300.000 złr.. nia uchwa- 
lonych i obecnym budżetem nietknlgych. Wy- 
datki budżetu inwestycyjnego, ' preliminowane 
na rok 1900 na nowe bruki, na budowa nowej 
szkoły ludowej i koszar, na rozszerzeniu gto- 
wni 1 kupno realności. przedstawiają, resztę 
kredytów na te cele przyzwolonych. Nadwyżka 
wydstków na wodociągi miejskie w ł%wccie 
2 900.000-%koron. na dokończenie budowy n0- 
wego teatru i budynku sukursalnego w kwo- 
cie 5600000 koron, na dokońcsenie budowy no- 
wej rzeźni miejskiej w kwocie 1,007.20U koron, 
następnie uchwalony wydatek na założenie 
centralnej stacyi dla chwietlenia elektrycznego 
w kwocie 600000 koron, nskoniec interkalarya 
od kapitału, użytego na budowę wcoóciagów i 
rzeźni, oraz reszta niedoboru z r. 1898, nie 
mają pokrycia w pożyczee 10-milionowej, w y- 
magają więc zaciągnięcia nowej 
pożyczki inwestycyjnej w sumie 
co najmniej 5,506.478 koron. W sprawie 
nowej pożyczki inwestycyjnej przedstawi ko- 
misya pożyczkowa Radzie miejskiej osobno 
swoje wnioski. Niestety dotychczas okazała się 
złudną nadzieje, że rząd zechce dopomódz gmi- 
nie w wykonaniu wielkich przedsięwzięć pu- 
blicznego dobra i na wzór subwencyi, przyzna- 
nej w swoim czasie Wiedniowi i Pradze, przy- 
zna także naszemu miastu jednorazowy zasiłek. 
Może jednakże uda się przecież zasiłek ten w 
roku przyszłym ostatecznie wykołatać. 

Dalsze sprawozdanie z wczorajszego po- 
szedzenia z powodu braku miejsca podamy we 
wtorek. 

' Następne posiedzenie budżetowe rozpo- 
cznie się dzisiaj punktualnie o godzinie 6-tej 
wieczór. 


Z izby sądowej. 
Lwów 30 grudnia. 
(O obrazę czci). 

Wozorej po południn przesłuchano prze- 
dewszystkiem tych dwóch sędziów przysię- 
głych z sąsiedniej sali, przed którymi >? się 
p. Lityński przyznać, że dał „macherom* ła- 
pówkę. Zeznania te miały podać w wątpli- 
wość wiarygodność świadka p. Lityńskiego, 
ale stało się inaczej. m 

: Oto pierwszy z tych świadków p. Ży- 
czyński, kupiec, zeznał tylko tyle, że onegdaj 
rozmawiał z p. Lityńskim, który jest jego zna- 
jomym, na pauzie, w handelku Baczewskiego, 
lecz p. Lityński powiedział mu tylko: „przy 
jechałem tu, ponieważ jestem w tej sprawie 
honorowo zaangażowany, będę miał teraz spo- 
sobność powiedzieć, jak, kiedy i komu dałem 
łapowe*. Słów : „nie będę nikogo oszczędzał”, 
świadek z ust p. Lityńskiego nie słyszał. Dru- 
gi świadek p. Plutter, litograf, wie jeszcze 
mniej, , bo słyszał wszystko już dopiero od 
Życzyńskiego. Słowa p. Lityńskiego zaintry- 
gowały tak obu tych panów, że obaj przyszli 
na salę sądową podczas jego zeznań one- 
gdajszych. | 

Potem przesłuchiwano św. dra Kułacz: 
kowskiego, dyrektora „Dniestra“, członka no* 
wego wydziału Kasy oszcz. Zeznania jego nie 
przyniosły żadnych nowych szczegółów. Re- 
sztę posiedzenia zajęły narady trybunału, któ- 
ry odrzuciwszy wszystkie wnioski stron, zam- 
knął postępowanie dowodowe w sprawie dra 
Sołowija. 

Dla charakterystyki sprawy warto dodać, 
że między tymi wnioskami, które strony same 
nazywały „obstrukcyjnemi*, był np. taki, żeby 
zażądać opingieińby adwokackiej co do kwe- 
styi, co jestę;lukratywniejsze dla adwokata : 
prowadzić prdģesė 
ka kwestya bowiem wyłoniła się przy oma- 
wianiu tego, Gzy dr. Sołowij uprawia syneku- 


czy wyrabiać pożyczki. Ta- 
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ry czy nie. — Naturalnie trybunał wniosek , jednak państwo Czerniakowscy oświadczyli, że 


ten odrzucił. i 

Dziś przystąpiono do sprawy czwartego 
oskarżyciela p. Adama Czerniakowskiego. Ska- 
rży on p. Breitera o artykuł Monitora z sier- 
pnia b. r., który brzmi mniej więcej tak : „Dr. 
Loswenstein nie głupi i ma rzeczywisty spryt, 
bo p. Czerniakowskiego, który był mu powol- | 
nym świadkiem, swoim kosztem do Ameryki 
wysłał, Der Mohr hat seine Schuldigkeit ge- | 
than, der Mohr kann gehen. P. Czerniakowski 
stał się jednak teraz wymagającym i mógłby 
być mu niewygodnym, gdyby się w sądzis dowia- 
dywano o pewne sprawy kutkorskie (hr. Łą- | 
czyńskich). Widocznie muszą się pojawiać ja- | 
kieś znaki na niebie, które naszych panamczy- | 
ków wprawiają w obawę“. 

Przew. (do osk). Jakiej sprawie publi- 
cznej przysłużył się pan tym artykułem, skoro 
p. Czerniakowski nie odgrywa żadnej roli 
w życiu publicznem ? 

Osk. Ja walczyłem tylko z dr. Loewen- 
steinem, osobistością bardzo wybitną w na- 
szem społeczeństwie, « p. Czerniakowskiego nie | 
chciałem obrazić, powiedziałem mu tylko sło- 
wa prawdy. : 

,.Przew. (do oskarżyciela). 
satysfakcya wystarcza ? 

: ,P. Czeniakowski. 
wykręty p. Breitera. : 

Osk. Breiter opowiada : Rodzina hr. łą- 
czyńskich posiadała bardzo znaczny majątek 
Kutkorz. W jakis sposób weaisnął się do tej 
rodziny dr. Loewenstein i nawiązał z nią za-; 
żyłe stosunki, równocześnie zaś starał się hr. | 
Weronikę Łączyńską nakłonić do sprzedaży ; 
Kutkorza. Na Kutkorzu jednak miały A 


Czy Panu ta 


Nie, to są tylko 


hr. Weroniki, pani Czerniakowska i hr. Plate- 
rowa zajntabulowane po 100.000 zł, a nadto 
2.000 zł. rocznej renty. Dr. Loewenstein zaczął 
tedy nakłaniać panią Czerniakowską, żeby ona 
pretensye swoje sprzedała za 50.000 zł. Ale 
p. Czerniakowski sprzeciwił się temu. Wówczas 
dr. Loewenstein namówił matką hr. Weronikę, 
żeby wstrzymała wypłatę rocznej renty. Pañ- 
stwo Czerniąkowscy, których położenie mate- 
ryalne było bardzo krytyczne, ' wdrożyli wów- 
czas egzekucyę przeciw hr. Łączyńskiej. W ja- 
kiš podejrzany sposób uchwała egzekucyjna 
nie została hr. W. Łączyńskiej doręczoną, dr. 
Juoewerstein agzekucyg zakwestyonował, złożył 
tylko 1.600 zł. do depozytu i wytoczył prze- 
ciw państwu Czerniakowskim proces celem 
unieważnienia aktu intabulacyjnego, na pod- 
stawie którego pani Czerniakowska odstąpiła 
swą pretensyę na rzecz swego męża. 


[ymcząsem zapadła druga rata do wy- 
płaty pani Czerniakowskiej, Dr. Loewen- 
stein złożył znowu do depozytu 1.600 zł., ale 
proces prowadził dalej, cheąo niejako głodem 
zmusić państwa Czerniakowskich do sprzeda- 
nia swój pretensyi na Kutkorzu. Złożywszy 
1.600 zł., p. Loewenstein wdaje się jeszcze raz 
w układy, oświadcza, że Kutkorz pójdzie na 
licytacyę, jeteli Czarniakowski mie sprzeda 
swej pretevsyi; równocześnie zaś miał p. Loe- 
wenstein kupca w zanadrzu, mianowicie p. 
Homolacsa, a przed panią Czerniakowską mó 
wił, że on tę pretensyę kupuje na rzecz matki. 
Oświadczył dalej, że państwo Czerniakowscy 
zresztą i tak dostaną majątek po śmierci mat- 
ki, wogóle przedstawił jej ten interes jako dla 
niej bardzo korzystny. Tymczasem hr. Wero- 
nika zvpełnie o tem nic nie wiedziala, a wla- 
ściwie pretensyę nabył sam p. Loewenstein z 
p. Homolacsera sa 50.000 zl, a nawet o wiele 
niżej. P. Czerniakowski wiedział o tem wszyst- 
kiem, bo ta sprawa ostatecznie wyszła na jaw 
w rodzinie, a mimo tego w czasie sądu hono- 
rowego, który sobie w lipou z. r. złożył p. Loe- 
wenstein celem odparcia zarzutów Monitora 
oświadczył, że nie wie nie, że owszem p. Loe- 
wenstein jest jego dobrodziejem itp. A trzeba 
dodać, że p. Loewenstein wówozas sam Czer- 
niakowskiego sprowadził z Paryża i płacił mu 
jakieś zaliczki na pobyt we Lwowie. 


Przew. Ja w tem wszystkiem nie wi- 
dzę oszukańczego działania ze strony dra Loe- 
wensteina. Może to była właśnie tylko finta 
adwokacka, bo przecież pieniądze zostawały w 
rodzinie. 

_ Osk. Ale ozłonkowie tej: rodziny byli 
wciąż ze sobą na wojowniczej stopie. P. Loe- 
wenstein zasłaniał się pełnomocnictwem hr. 
Weroniki do pertraktacyi majątkowych, które- 
go jednak nie miał, a p. Czerniakowski wie- 
dział o wszystkiem, i brał w tych pertra- 
ktacyach udział: na to mam świadków, z któ- 
rymi on sam rozmawiał. 

Druga sprawa, którą zataił p. Czernia- 
kowski przed sądem honorowym, jest następu- 
jąca: Wtedy, kiedy p. Loewenstein nakłaniał 
panią Czerniakowską do sprzedaży swoich 
pretensyi, wówczas obiecał je, pod słowem 
honoru odebrać od niej dla matki dwa bardzo 
drogocenne sznury pereł, wartości 8—10.000 zł. 
Tych sznurów było w rodzinie kilka, a miały 
one wartość nietylko jubilerską, ale i pa- 
miątkową. Owćż p. Loewenstein zrobił tę obie- 
cankę dlatego, żeby zachęció panią Czernia- 
kowską do sprzedaży owych 100.000 zł. i 2000 
zł. renty rocznej. Tymczasem, kiedy ta sprze- 
daż już przyszła do skutku, p. Loewenstein 
pereł nie wydał, a nawet nie wiem, czy 
się wogóle o ich wydanie na seryo starał. 

: Przew. Według ustawy cywilnej nikt 
nie może się zobowiązywać za kogoś dru- 
giego, jak w tym wypadku p. Loewenstein 
za matkę. t. 

:* Osk. A przecież tak było. Co więcej, 
p. Loewenstein sam czuł, że pani Czerniakow- 
skiej się te perły należą. Zwiekał on z ich 
wydaniem dłuższy cząs, wreszcie zaręczył, że 
on się nigdy do tego nie obowiązywał, kiedy 


mogą to zeznać pod przysięgą, rzekł : „Dobrze, 
to niechże pani Czerniakowska złoży pzzysię- 
gg a ja zapłacę*. I w istocie, pami Czernia- 
kowska udała się do kościoła Bernardynów, 
tam złożyła przysięgę, przyniosła p. Loewen- 


|steinowi poświadczenie przysięgi od księdza, a 


wtedy p. Loewenstein dał jej z wielką biedą 
1800 zł. 3 l 

Przew. Czy p. Loewenstein może zę: 
trzymał dla siebie te perły ? 3 

O.sk. Tego nie wiem. 

Przew. Bo może on działał tylko win- 
teresie swej rmandantki hr. Weroniki, lub mo- 
że wydanie tych pereł byłoby tylkc ` czy- 
stą darowizną tak dalece, że mimc 'danegt 
słowa żadne zobowiązanie prawne wydania pe 
reł nie istniało, lecz tylko okowiązek wywal- 
czenia tej darowizny. j 

Osk. Ja też p. Loeweusteina nie stako- 
wałem w Monitorze jako adwokata,’ lecz jeko 
czlowieka, który złamał słowo honoru i tylke 
pod presyą zapłacił odczepne. 

Trzecia sprawa, którą zataił r. Uzernia: 
kowski, dotyczy drugiej córki hr. Łączyńskiej, 
hr. Platerowej. Była ona w sporze z mężem 
swoim i żądała rozwodu. Sprawą tą zajmował 
się dr. Loewenstein. ; 

Przew. Niech pan delikatnie pomija 
szczegóły nie należące do rzeczy, bo tu kobie- 
ta w grę wchodzi. ae i 

' Osk. Ja to uczynię. Otóż w toku proce- 
su hr. Platerowa, gdy była u państwa Czernia- 
kowskich, skarżyła się przed nimi, że p. Loe- 
wenstein wyłudził od niej pełnomocnictwo do 
zrobienia ugody z mężem. który dawał jej 
mejętn'śó Srednia Wieś, 7 

Przew Jabym sam chętnie użył niego- 
dziwego środka, gdyby chodziło o pojednanie 
małżonków. i 
Osk. Tu shodziło tylko o majątkową u- 
godę, a nie o familijną. Owóż p. Loswenstein 
wyłudziwszy od niej pełnomocnictwo, sprzedał 
bez.jej wiedzy Srednią Wieś, a sumę zanią otrzy- 
marą 120.000 zł. zawinkulował na lat 10 w 
ten sposób, że tylko on sam wyłącznie mógl 
tą sumą rozporządzać, wypłaczjąc hr. Platero- 
wej tylko 4°% uł 
Przew. Nie przypuszcza, żeby hr. Pla- 
terowa była tak naiwną osóbką, żeby dała z 
majątkiem. swoim robić, co się drowi Loewen- 
steinowi żywnie spodoba; zresztą rodzina mo- 
gla temu przeszkodzić. dag 
O sk, Stosunki rodzinne były ciągle na- 
prężone, a młody, ładny i wymowny mężazy- 
zna mógł kobietę bardzo łatwo oplątać. Nadto 
dopuścił p. Loewenstein do tego, że hr. Plate: 
Towa przez niego zaciągała długi, wskutek cze- 
go suma 120009 zł. stopniała w oiągu trzech 
lat do 40000 zł. 

Przew. Tego nie rozumiem. Więc hr. 
Platerowa resztę 80,000 zł. przeciet podjęła.” 

Osk. Tak. ale nie wprost, tylko przez 
wierzycieli, których jej stręczył p. Loewenstein. 

Przew. A dlaczego nie skarzy pana dr. 
Loewenstein. tylko p. Czerniakowski ? 

Osk. On tak samo jak dr. Sołowij wy- 
stępuje zamiast osób, które ja w pierwszym 
rzędzie zaczepiłem. P. Loewenstein manie * nie 
ekarży, bo ma skórę i sumienie mastadonia. 

Dr. Daisenberg zabiera głos i uzasa- 
dniając powolanie różnych świadków, pzwia- 
da, że p. Czerniakowski wyrwał sią ze swojem 
oskarżeniem jak Filip z konopi. Następnie 
zbija zapatrywanie przewodniczącego, że finta 
adwokacka nie jest oszustwem. 

Przewodniczący zawiadamia strony, ża 1 
grudnia br. wpłynęło do prokuratoryi w spra- 
wie kntkorskiej pewne doniesienie karne, wsku- 
tek którego sąd śledczy będzie się musiał za. 
jąć rozpatrzeniem tych rzeczy. 

Dr. Daisenberg dodał ze swej strony, "Że 
o ile on wie, p. Czerniakowski jest oskarżony 
przez dra Lioewensteina. 

O godzinie 12 udał się trybunał na nara- 
dę co do dopuszczenia świadków, powołanych 
przez strony, a rozprawę przerwano do godz, 
2-giej popołudniu. 


KRONIKA. 
Lwów 30 grudnia. . | 

Wiadomości urzędowe. Cesarz zamianował 
prywatnego docenta ke, dr. Jana Żukowskiego nad- 
zwyczajnym profesorem filozofii chrześcijańskiej na 
uniwersytecie lwowskim. 6 

' Kierownik ministerstwa handlu zamranow: 
Andrzeja ks. Lubomirskiego we Lwowie członkiem 
gekcyi dla przemysłu, rękodzielnictwa i handlu 
w Radzie przemysłowo -rolniczej, 

' Wiener Zig. ogłasza rozporządzenie mini- 
sterstw spraw wewnętrznych, handla i skarbu "ra. 
braniające handlu i dowozu galwanicznych apara. 
tów, przeznaczonych rzekomo do celów leczniczych, 
jak np krzyże Volty ete. - 

Koncert kompozytorski 'Władysława Żeleń. 
skiego, który urządzony staraniem Towarzystwa 
muzycznego, miał się odbyć w połowie stycznia, od- 
łożony został na dzień 2 marca 1900. s» 

Sejmowe Koło polskie odbyło wczoraj po po- 
ładniu posiedzenie, na którem przewodniczył książę 
Eustachy Sanguszko, Wybrano na niem komisyę- 
matkę, następnie uchwalono wypowiedzieć rządowi 
życzenie Sejmu, aby sesya jego, odroczona dzisiaj, 
mogła być jeszcze otwartą w styczniu, i wreszcie 
postanowiono wybrać w miejsce śp. Hoszarda dr. 
Stanisława Dąmbskiego na członka Wydziału kra- 
jowego. : , 

_ Konkurs rozpisał magistrat m. Żywca na po- 
sadę' kasygra miejskiego z płacą 500 złr.; termin 
do 15 «tycznia. — 'Dyrekcya kolei państwowych 
ogłasza w urzędowej Gazecie lwowskiej konkurs na 
posadę lekarza kolejowego i konaulenta sanitarnego 


we Lwowie s terminem do 18 stycknia. 


2 


Otwarcie prywatnego salonu sztuki, założone- 
go przez p. Klimkiewicza przy ul. Karola Ludwi- 
przed południem przy 
artystów i 
dziennikarzy. Obrządku poświęcenia dokonał ksiądz 
$w. Mikołaja. W niewielkim 
pokoju przylegającym do sklepu p. Klimkiewicza, 
szkice i obrazy Ma- 
Pochwal- 
skiego, Tetmajera, Palecznej, Bratkowskiego, Kóh- 


ka l. 1, odbyło się dzisiaj 
współudziale członków Rady miejskiej, 
Niemczyk z parafii 


znajdują się już zgromadzone 
tejki, pp. Janowskiego, Piotrowskiego, 


lera i w. i. 
W Kole literacko-artystycznem 


cująca. Początek o godz. 6. 


Bal techników na dochód Towarzystwa bra- 
tniej pomocy politechniki odbędzie się w Kasynie 


miejskiem dnia 3 lutego, 


Sąd przemysłowy. W departamencie V lwow- 
skiego magistratu można przeglądać listy wyborcze 
ciał wyborczych przedsiębiorców i robotników dla 
wyboru assgesorów i ich zastępców do nowo utwo- 
we Lwowie, tudzież 
Reklamacye można 
wnosić w terminie dn 5 stycznia 1900 r. włącznie. 

Konkursa rozpisują: Nadprokuratorya państwa 
we Lwowie na posadę zast. prok. państ, w Przemyślu 
w VO randze. Termin do 14 stycznia, — Wydział 
krajowy na posadę pierwszego sekundaryusza dla 
szpitala powszechnego w Sniatynie z płacą 500 zł. 


rzonego sądu przemysłowego 
assesorów sądu apelacyjnego. 


i pomieszkaniem. Termin do 20 stycznia. 


Nowe prześladowania w Wielkopolsce. Dzien- 
niki poznańskie donoszą, że w najbliższym czasie 
rząd rozpocznie na nowo przesiedlanie urzędników 
narodowości połskiej z Poznańskiego i Prus Zacho- 


dnich do prowincyj niemieckich. 
Śmierć Maryi Abramowiczównej, 


Żących do rodziny wzruszające. 


nie Żyje, a wrosząc z tego, 
śmierć tylko bardzo nieznaczne wycisnęła piętno, 
utrzymywano uporczywie, ża dziewczynka 


w tłoku zdarzy się jakie nieszczęście. 


mknąć, To właśnie zaostrzyło jednak jeszcze silniej 


wyobraźnię tłumu, poezęto więc opowiadać, że ciało 
hotelu Fran- 
ouskiego i tam ją całkowicie ocucono. W podtrzy” 
mywaniu tej wərsyi pomagał kumoszkom fakt, iż 
zapowiedziany pierwotnie na wczoraj, godzinę 10-tą 


Abramowiczównej zabrano znów do 


przedpołudniem pogrzeb, został odroczony do dzi- 
siaj, a to z powodu, że zapowiedzieli swój przyjazd 
jeszcze niektórzy członkowie rodziny Abramowi- 
czów. Komisya sądowo-lekarska wczoraj rano oglą” 
dała zwłoki Abramowiczównej i na podstawie ana- 
lizy krwi, upuszczonej z serca, stwierdziła, że śmierć 
nastąpiła wskutek zatrucia gazem. Pogrzeb ma odbyć 
się dzisiaj o 3-ciej po południu. 

Q samej przyczynie śmierci tej młodej panienki 
dowiadujemy się z autentycznego źródła co nastę: 
puje. W piecach, które zaprowadził u siebie hotel 
francuski, systemu najnowszego s wypróbowanego 
w dobroci, znajduje się zewnątrz śrubka, której 
przekręcać nie wolno. O tem słaźba hotelowa za- 
wsze informuje gości. Mała Abramowiczówna, zwa- 
biona ładnym wyglądem pieca, z upodobaniem mu 
się przyglądała i niebacznie śrubkę przekręciła. 
Widział to brat jej i zeznał to w sądzie. Niebawem 
po tej zabawie koło pieca, pani Abramowiczowa i 
dzieci ułożyły się do snu. Pani Abramowiczowa u- 
łożyła się do łóżka wysokiego, stojącego tuż koło 
okna, jej syn w pokoju sąsiednim, a Marya miała spać 
na niskiej sofce koło pieca. Gazy, które poczęły 
się zpieca wydobywać, ogarnęły więc przedewszyst- 
kiem Maryę, a nie zaszkodziły tak strasznie mat- 
ce, śpiącej koło okna, gdzie powietrze było 
czystsze. Okeło godziny 2-giej w nocy Marya u- 
marła bez najmniejszego bólu, jak to zwykle bywa 
u osób, otrutych gazom, 


odbędzie sią 
dnia 31 b, m. wieczór humorystyczny i zabawa tań- 


zmarłej 
wskutek uduszenia się gazem świetlnym w hotelu 
Francuskim, dała powód kumoszkom lwowskim do 
przerozmaitych pogłosek. Śmierć tak nagła i w oko- 
licznościach niecodziennych, młodziutkiej panienki, 
to zdarzenie niewatpliwie nawet dla osób, nienale- 
Nie chciano więc 
wierzyć, że śp. Abramowiczówna rzeczywiście już 
że na licach zmarłej 


jest w 
letargu. To też przes dwa dni do krypty kościoła 
00. Bernardynów, gdzie wystawione były zwłoki 
zmarłej, ciągnęły takie tłumy, Że mimo silnego po- 
sterunku policyi, nie wykluczoną była obawa, że 
Nie było 
więc innej rady, jak kryptę dla publiczności za- 


żanowaka dawała koncerta w Poznaniu i Warsza- 
wie, złożone przeważnie z własnych jej utworów i 
uzyskała sukces ogromny. Ze Lwowa udaje się do 
Krakowa, Wiednia i Berlina, gdzie jej koncerta są 
już zapowiedziane i budzą wielkie zajęcie w sferach 
muzykalnych. 
Ofiary. Zamiast życzeń noworocznych złożyła 
p. Z. Vivien z Sagowa 1 zł, dła głodnych dzieci, 
zaś pp. Franciszkowie Rozwadowscy ze Lwowa 3 
zł, na głodne dzieci, a 2 zł. na przytulisko Brata 
Alberta. 
Zmarli. We Lwowie Rudolf Zipper, rewident 
rachunkowy Namiestnictwa, lat 41. 
Stan powietrza. T. o g. 7 rano --1, 
-44 R. Bar. 762. Podnosi się. Pochmurno. 
Nasze dzieci. 
— Niech pan do nas przyjdzie i jutro na obiad! 
— (Czy tak lubisz moje towarzystwo, aniołku ? 
— Nie, tylko, ża wówczas zawsze bywa lego- 
mina... 


w poł. 


Repertuar teatru hr. Skarbka: Dziś w 
sobotę wieczorem „Lalka“. W niedzielę po poł, 
„Jeszcze raz“, zakończy „Wujaszek Alfonsą“, kome- 
dya St. Dobrzańskiego, wieczorem  przadstawienie 
Sylwestrowe: „Rok 1899* wielki przegląd sceni- 
czny w 12 odsłonach: 1. „Fircyk w zalotach“ akt 
I, 2. „Noc w Wenecyi,* scena I aktu, 3. „Mążi 
Żona” akt II, 4. „Szatani na ziemi,“ kuplety, 5. 
„Cyrano de Bergerac“ scena balkonowa, 6. „Nieto- 
perz“ akt II, 7. „Skąpiec“ akt IV, 8. „Bettina“ 
scena aktu I, 9. „Miejsca kobietom“ akt IM, 10, 
„Mikado* akt II, 11. „Pieśń wojenna Burów“ od- 
śpiewa chór, 12. „Mazar“ w 4 pary. — W po- 
niedziałek po południu „Jaś i Małgosia,* zakończy 
„Drużba“, wieczorem „Lalka“, We wtorek „Sprze- 
dana narzeczona,* opera komiczna w 3 a. Smetany 
z p. Orzelskim w roli Janka. We środę po raz 
pierwszy „Synowa,* komedya w 3 aktach pp. 
Carre i Bilhaud. 

Od 1 stycznia kasa teatralna obliczać będzie 
podług waluty koronowej. 


Sklep p. Ihnatewicza, zaszczytnie znanego 
przemysłowca, został przeniesiony z ul. Kopernika 
do własnego domu na ul. Sykstuską 1. 25. P. Ihna- 
towicz w ostatnich czasach znacznie rozszerzył swo- 
ją fabrykę, tak, że obecnie śmiało może stawić czo- 
ło przemysłowi zagranicznemu, który coraz więcej 
zalewa nasz kraj, Egzystencya przemysłu w Ga- 
licyi jest bardzo trudna, gdyż nie mamy ani wła- 
snych ceł, ani obniżenia taryf kolejowych, tak jak 
to widzimy na Węgrzech, to też rozwój fabryki p. 
Ihnatowicza, który już 26 lat ją prowadzi, zasłaga- 
je na uznanie i gorące poparcie. 


Sprzedaż „Przeglądu“ dla dzielnicy Łycza- 
kowskiej ureądziliśmy w sklepie korzennym p. 
Czarneckiego. 0 


Do dzisiejszego numeru dla Prenumeratorów 
na prowincyi dołączamy numer okazowy „Małego 
wiatka*, 


Literatura i sztuka. 


Z teatru. Przy szczelnie zapełnionem audyto- 
ryum przedstawiono wczoraj na scenie naszej 
„Króla Lira”, W teatrze już przed rozpoczęciem 
sztuki panował nastrój uroczysty, a na wytworzenie 
go wpłynęły dwie okoliczności: że tego arcydzieła 
bardzo dawno już u nas nie grano i żerolę tytułową 
grać miał po raz pierwszy we Lwowie p. Stani- 
sław Knake-Zawadzki, który wczoraj właśnie obcho- 
dził także dwudziestopięciolecie awojej pracy w za- 
wodzie scenicznym. Przytem w sferach publiczności 
bliskich teatru długo było słychać o sumien- 
nych studyach do należytego wystawienia tej 
sztuki szekspirowskiej, wymagającej specjalnie 
wielkich przygotowań. Oczekiwania nie zawiodły. 
Król Lir zarówno co do swojej roli tytułowej, jako 
też pod względem obsady reszty ról, terapa i wy- 
stawy szedł bardzo dobrze, tak dobrze, że najwy- 
bredniejsi miłośnicy Szekspira musieli wczoraj być 
zadowoleni. 

Pan Zawadzki zaraz w pierwszej scenie oka- 


* 


zał, że nad rolą Lira musiał pracować ze specyal- | 


nem zamiłowaniem. Już samo jego wejście na scenę 


PRZEGLĄD z dnia 31 Grudnia 1899, 


popyt były znaczniejsze, to wprost nie star-| cić uwagę Sejmu na wzrastającą coraz donio- | czącego Kazimierza Badeniego i Abrahamowi- 


czyłoby ezasu na przeprowadzenie wszystkich 
Lira Oce Ponieważ o samych obrotach dnia 

isiejszego nie mam właściwie wiele do do- 
niesienia, przeto podam jeszcze raz krótkie 
objaśnienie sposobu, w jaki oblicza się obecnie 
kursa. Owóż przedewszystkiem należy pamię- 
taċ o tem, że teraźniejszy kurs, uwidoczniony 
w cedułce giełdowej, oznacza ile procen- 
tów płaci się za każdych 100 koron no- 
minalnej wartości papieru. Jeżeli pa- 
pier opiewa na inną walutę aniżeli koronową, 
należy przeliczyć go na tę ostatnią, przyczem 
przyjąć należy za zasadę, że jeden gulden wa- 
luty austryackiej równa się dwom koronom, 
jeden gulden monety konwencyjnej 2 koronom 
i 10 groszom, jeden gulden w złocie 2 koro- 
nom 40 groszom, jeden frank albo lira 96 gro- 
szom, tunt szterlingów 24 koronom, a 1 mar- 
ka niemiecka 1 koronie i 18 groszom. Owóż 
ponieważ np. akcya kolei północnej opiewa 
nominalnie na 1000 guldenów monetą konwen - 
cyjną, przeto wedle nowego systemu, jej war- 
tość nominalna wynosi 2.100 koron, wartość 
nominalna austryackiej akcyi kredytowej (160 
zł.) równa się 320 koronom, akcyi Staatsbahnu 
(200 zł. w złocie) 480 koronom, akcyi tyto- 
niowej (200 franków) 192 koronom. Rzeczywi- 
stą zaś wartość targową papieru, t. z. to, ile 
koron trzeba za niego zapłacić, 
w ten sposób, że wartość nominalną (w koro- 
nach) mnoży się cyfrą kursu, uwidocznioną 


oblicza się | ko 


słość czasowej emigracyi naszej ludności rolni- ; 
czej. Jest to jedna z najważniejszych stron ` 
sprawy sgrarnej. Fmigracya ta jest wynikiem 
zmiany stosunków we wschodnich prowincyach 
państwa pruskiego. W pruwincyach tych lu- 
dność roboczą stanowię przeważnie robotnicy 
bezrolni; dawniej, gdy gospodarstwo rolne 
miało tam jeszcze charakter bardziej zbliżony 
do gospodarstwa naturalnego, robotnicy ci 
otrzymywali jako zapłatę jakąs małą dzierża- 
wą i mogli zakładać samoistne gospodarstwa. 
Obecnie następuje tam szybka przemiana na 
gospodarstwo pieniężne, która sprzyja bardzo 
przenoszeniu się tych robotników do coraz 
bardziej potężniejącego w Niemczech przemy- 
słu. Z tego wynika wielki brak rąk w rolni-| 
ctwie. Zatem wychodźtwo robotników rolnych | 
z Królestwa i z Galicyi do wschodnich pro- 
winoyi niemieckich nie jest objawem chwilo- 
wym, lecz ooraz bardziej przemienia się w 
trwałą podstawę całej pruskiej gospodarki rol- í 
nej. Jasna rzecz, że objaw ten może bardzo! 
silnie odbić się na stosunkach galicyjskich. 

Co do drugiej części swego wniosku 
mówca sądzi, że ona zaleca się sama i nie 
trzeba się długo nad nią rozwodzić. Dla ilu- 
stracyi przytacza mówca, że wie o jednym 
wypadku, iż ajent emigracyjny z jednego tyl- 

owiatu i przyległych doń gmin, miał do- 
Shód 13.000 marek rocznie. Że należy takiemu 
wyzyskiwaniu chłopów naszych kres położyć, | 


wicza, sekretarzami Soipiona i Paszkowskiego ; 
komisya bankowa wybrała przedwodniczą- 
cym p. Kraińskiego, jego zastępcą Mandy- 
czewskiego, sekretarzem Binders ; komisya p o- 
datkowa przewodniczącym Abrahamowioza, 
zastępeą Weigla, sekretarzem  Loewenstsina ; 
komisya administracyjna przewodniczą- 
cym Koziebrodzkiego, zastępcami Szeptyckiego 
i Wodziokiego, sekretarzami Sozańskiego i 
Trzecieskiego. 

Komisya gminna przewodniczącym p. 
Jaworskiego, zastępcą p. Zaleskiego, sekreta- 
rzami pp. (łórskiego i Merunowicza; szkol- 
na przewodniczącym p. Czartoryskiego, zastęp- 
cami pp. St. Tarnowskiego i Zolla, sekreta- 
rzami pp. Rayskiego i Wachnianina ; solna 
przewodniozącym p. Mandyczewskiego, zastęp- 
cą p. Klemensa Dzieduszyckiego, sekretarzem 
p. Głórkę, petycyjna  przewodnicząc ; 
Klemensiewicza, zastępcami p. Karola Dziedu- 
szyckiego, sekretarzami pp. Michalskiego i 
Zardeckiego; prawnicza prezesem p. Zolla, 
zastępcą p. Weigla, sekretarzem p. Klemen- 
giewicza. 

Kom. gospodarstwa krajowego 
przewodniczącym p. Sanguszkę, zastępcami pp. 
Stadniokiego i Gorayskiego, sekretarzami pp. 
Hupkę i Schnella; przemysłowa przewo- 
dniczącym p. Weigla, zastępcą p. Czecza, so- 
kretarzem p. Żardeckiego; drogowa przewo- 
dniczącym p. Męcińskiego, zastępcami pp. Salę 


w cędułee giełdowej, a powstały stąd iloczyn | każdy zrozumie. Mówca wnosi więc, żeby jego |i Urbańskiego, sekretarzem p. Nterzyńskiego ; 


dzieli się przez 100. Przy tych papierach, któ- 
rych nominalna wartość opiewa na 100 zł, 
t j. na 200 koron nie ma między dawnemi 
a nowemi notowaniami żadnej różnicy. 
Wyjątek od ogólnej reguły stanowią lo- 
sy, gdyż kurs ich jak przedtem tak i obecnie 


wniosek odesłano do komisyi administracyjnej. i 
Wniosek ten Izba przyjęła. | 

P. Merunowiecz uzasadniał z kolei 
swój wniosek o wezwanie rządu, ażeby zanie- | 
chał zamierzonej budowy kolei dowozowej 
(Schleppbahn) od magazynów fabryki tytoniu 


notowany jest „za sztukę“, t.j. uwidoczniona | w Winnikach do stacyi w Podhoroach, a wal 


jest cena, którą trzeba za ten papier zapłacić, 
tylko od dziś notowana jest ta cena w koro- 
nach, podczas gdy dawniej notowana była 
w guldenach. Także ceny dewiz i walut (ob- 
cych monet) notowane są od dziś w koronach. 

Koaiec roku, jak zwykle tak i tym ra- 
zem, odciąga znaczniejsze sumy gotówki z ban- 
ku austro-węgierskiego. Dziś i wczoraj zgło- 
szono tu weksli za przeszło 7 milionów do 
eskontu. Podwyższenia jednak stopy procento- 
wej w najbliższym czasie nie należy się oba- 
wiać, gdyż nawet bank angielski, będący 
w nierównie trudniejszej pozycyi pozostaje 
przy dotychczasowej stopie 6%. — Z Nowego 
Yorku donoszą, że w New-Jersey zawiązała 
się spółka akoyjna z kapitałem 30 milionów 
dolarów, która wzięła sobie za zadanie wy- 
kończyć kanał amski. Jest to towarzystwo 


czysto amerykańskie, bez udziału europejskich į 


kapitalistów. W każdym razie będzie ono mu- 
siało nabyć prawa przysługujące francuskiemu 
towarzystwu kanału panamskiego, którego kon- 
trakt z rzecząpospolitą Kolumbią obowiązuje 
jeszcze do roku 1908. 

Ostatnie notowania : 

Kredyty austr. 233:90, węgierskie 186*60, 
Angliobanki 12520, Uniony 15450, Bankve- 
reiny 5:50, Landerbanki 11575, Ludwiki 
100—,. Czerniowieckie 13850, Elbethale 122 75, 
Renta papierowa 98:45, srebrna 98'20, au- 
stryaoka złota 9605, austr. renta wal. kor. 
98'50, węgierska złota 96-20, węgierska renta 
wal. kor. 9440, dukat 11-44, frankówka 19-32, 
marki 23:66, ruble 2544. 


m 


t Sejra. 

(2 posiedzenie z 30 grudnia). 
Posiedzenie dzisiejsze zagaił marszałek o 
godzinie 1074. Po odczytaniu spisu petycyi, 
udzielił marszałek głosu p. Jordanowi, 
który yzasadniał nagły wniosek o przyznanie 
wdowie po zmarł członku Wydziału krajo- 


wego dr. Franciszku Hoszardzie pensyi 1.200 ; 


zł. rocznie począwszy od 1 stycznia 1900. 
„Jordan, uzasadniając swój wniosek, 

przypomina, że zmarły niedawno członek Wy- 

działu, Franciszek Hoszard, służył krajowi 


3 
1 


pod rozwagę budowę kolei lokalnej z Winnik 
o Lwowa jako kolei państwowej. Wniosek 
ten odesłano do komisyi kolejowej. 

Z kolei zarządził marszałek wybór ko- 
misyi izbowych, sekretarzy, kwestorów i re- 
widentów. 

Następnie udzielono kilkanaście koncesyi 
na pobór opłat mytniczych, poczem ogłoszono 
rezultat wyborów. 

Sekreterzami wybrani zostali pp.: Ka- 
iratnicki, Niezabitowski Stanisław, Potocki An- 
drzej, Urbański. 

Kwestorami pp.: Korytowski, Miohąlski, 
'Torosiewicz Emil, Wachnianin. 

Rewidentami pp.: Data, Dzieduszycki Kle- 
mens, Goldman , Klemensiewioz , Merunowioz, 
Niebyłowiec, Olpiński, Rudrof, Siemiginowski, 
Stecki, Szeliski, Zajączkowski. 

Do komisyi budżetowej pp.: Abrahamo- 
wicz, Badeni Kazimierz, Barwiński, Biliński, 
Dunajewski, Goldman, Jędrzejowicz Stanisław, 
Jordan, Karatnicki , Kozłowski, Lubomirski, 
Madeyski, Niezabitowski Stanisław, Paszko- 
wski, Potoczek, Potocki Andrzej, Romanowicz, 
Rotter, Scipio, Skrzyński Adam, Skałkowski, 
Zagórski, Zajączkowski. 

i Komisya administracyjna pp.: Bialoskór- 
|ski, Czaykowski Władysław Wiktor, Cieński, | 
Dworski, Górski. Hupka, Jabłoński. Jordan, 
Karatnicki, Koziebrodzki, Małachowski, Rozwa- 
'dowski, Rudrof, Sozański, Stecki, Szeptycki, ! 
į Trzecieski, Witosławski, Wodzicki, Wójcik. i 


j Komisya gminna pp.: Bojko, Brunicki, | 
| Dziedusz 


oki Wojciech, -F'ruchtmann, Górski, 
PDZ abłoński, Jaworski, Kulczycki, Mi-| 
chełowski, Merunowioz, Pilat, Stadnicki, Toro- 
siewioz Mikcłaj, Zaleski. 
Komisya szkolna pp.: Abraham, Badeni | 
K., Cielecki, Ozartoryski, Dzieduszycki Woj- 
| ciech, Kozłowski, Kramarczyk, Madeyski, Mi- 
'ohałowski Emil, Pilat, Puzyna X. Rayski. So- 
leski, Sozański, Ks. Szeptycki, Tarnowski St, 
Wachnianin, Zaleski, Zoll. i 
Komisya petycyjna pp.: d Abancourt, Bie- | 
lański, Bojko, Dzieduszycki Karol, Hamorak, 
Horodyski, Klemensiewioz, Kostheim, Krempa, : 
Michalski, Niezabitowski Witołd, Nowakowski, 


sanitarna przewodniczącym p. Jordana, za- 
stępcą p. Głołuchowskiege, sekretarzem p. Ja- 
klińskiego; kolejowa przewodniczącym p. 
Zaleskiego, zastępcą p. Męcińskiego, sekreta- 
rzem p. Jaklińskiego. : 

Następnie przystąpiono do rozprawy ogól- 
nej nad sprawozdaniem komisyi budżetowej o 
prowizorynm budźetowem na pierwsze ówieró- 
rocze 1900 r. (ref. p. Skałkowski), ` 

Pierwszy zabrał głos. p. Okuniewski. 

Godzina 2. Posiedzenie trwa dalej, 


TELEGRAMY „PRZEGŁĄDU”, 


Praga 30 grudnia. Zagajając obrady sejmu, 
marszałek ks. Lobkowitz wyraził zadowolenie 
z powodu zjawienia się posłów niemieckich 
w sejmie i nadzieję, że będzie to pierwszy 
krok do usunięcia dotychczasowych przeszkód 
i do wykazania, że skuteczna działalność za- 
stępców obu narodowości nie jest wykluczona. 
Mówca zakończył trzykrotnym okrzykiem 
Slava i Hoch na oześó Cesarza, który z zapa- 
łem powtórzono. 

. Następnie poseł Wolf zaprotestował prze- 
ciw przystąpieniu do ukonstytuowania kuryi, 
wskazując, że wielu nowowybranych posłów 
z miejskich okręgów wyborczych nie mogło 
brać udziału na dzisiejszem posiedzeniu w 
obradach sejmu. Mówca widzi w niedostarcte- 
niu certyfikatów posłom wybranym dowód po- 
litycznsj niezdolności namiestnika i nieprzy- 
ai = usposobienia wobec jego stronnictwa, 

amiestnik Coudenhove powołuje się na 
to, że wybory zostały późno rozpisane ; certy- 
fiaty wyborcze dla wszystkich postów są już 
wygotowane i każdy poseł może je sobie ode- 
brać. Wobec zarzutu politycznej niezdolności, 
namiestnik oświadcza, że taki człowiek jak 
Wolf, który o najwybitniejszych osobistościach 


(pochodzenia niemieckiego również wyrażsł cię 


w pejoatzzejazzoh słowach, stracił prawo do 
tego, aby być powaźnie traktowanym przez 
ludzi poważnych. Poseł Wolf protesuje prze- 
ciw tonowi oświadczenia namiestnika. 

, Potem odczytano interpelacye i wnioski, 
między innymi ze strony czeskiej wnioski w 
sprawie przeprowadzenia równouprawnienia 
języka czeskiego w sądach i władzach admini- 
stracyjnych, oraz w sprawie zaprowadzenia ję- 
zyka rosyjskiego jako obowjązkowego w cze- 
skich średnich zakładach naukowych. Ze stro- 
ny niemieckiej pojawiły się wnioski o urządze- 
nie urzędów na podstawie stosunku językowe- 


przez 23 lat, a zasługi jego wczoraj doznały 
ze strony JE. p. marszałka należytego uzna- 
nia. S. p. Hoszard pozostawił wdowę niezaopa- 


w pierwszej odałonie wskazywało o dokładnem 
przestudyowaniu charakteru Lira. Nie było to zwy- 


Od zarządu hotelu Francuskiego otrzymaliśmy 
w tej sprawie następujące pismo : 


Lir 


: Ochrymowioz, Okuniewski, Olpiński, Siemivi- 
| nowski, Słotwiński, Sredniawski, Styła, Teodo- 
|rowioz, Tyszkowski, Winniezuk, Zerdecki. 


go, tudzież o narodowem odgraniczeniu i usta- 
nowieniu kuryj narodowych. Pomiędzy inter- 
pelacyami znajdowała się interpelacya czeska 


„Wobec tego, że nieszczęśliwe zdarzenie, ja- 
kie zaszło w naszym hotela, było w różnych dzien- 
nikach różnie podane, zarząd hotelu ochłonąwszy 
nieco z pierwszego wrażenia, widzi się spowodo- 
wanym oddać suum cuique i fakt podać w anten- 
tycznem świetle: 

W nocy z 26 na 27 bm. usłyszał gość, mie- 
szkający pod nr. 32 w hotelu naszym, podejrzane 
głosy, dochodzące go z nr. 35 i zaalarmował służbę, 
Służba wiedząc, że ten pokój zajmuje pani Abra- 
mowiczowa z córką, a pod nr 31 mieszka jej syn, 
zbudziła go, prosząc, aby się dowiedział, co zaazło. 
Gdy na pytania, pukania, a wreszcie na gwałtowne 
dobijania się, nikt się nie odezwał, wyważono drzwi 
i zastano pannę Abramowiczównę leżącą na otoma- 
nie twarzą do poduszki, bez oznak Życia, a panią 
Abramowiczową nieprzytomną i dającą słabe tylko 
oznaki życia. Służba, oprzytomniawszy nieco, wbie- 
gla do pokoju dra Mazanka, który właśnie szczę- 
śliwym trafem mieszkał w hotelu naszym, i uwia- 
domiwazy go, co zaszło, wezwała go do dania po- 
mocy nieszczęśliwym. Dr. Mazanek był pierwszym, 
który doraźnej pomocy z nadludzkim wysiłkiem 
udzielił pani Abramowiczowej i jesteśmy tego zda- 
nia, że jego energiczna doraźna pomoc przyczyniła 
się głównie do utrzymania życia pani Abramowi- 
ezowej; wszystkie jednakże wysiłki jego co do 
przywrócenia życia pannie Abramowiczównej spełzły 
na niczem. Przeszło pół godziny sam dr, Mazanek 
z pomocą służby hotelowej, którą doraźnie pouczył 
o sposobach stosowania sztacznego oddychania i cu- 
cących kropli, biegał od jednej chorej do drugiej, 
które polecił poprzenosić do innych pokoi, i praco- 
wał z prawdziwem poświęceniem się w pocie czoła 
przeszło pół godziny, aż nadszedł z pomocą wezwa- 
ny dentysta dr. Wiktor, a w chwilę za nim dr. 
Margulies. Półtoragodzinne wysiłki panów lekarzy 
około cneenia panny Abramowiczównej były da- 
remne, zaś pani Abramowiczowa powoli zaczęła 
przychodzić do siebie, tak, że wezwani pp. prof. 
Prus i dr. Legieżyński po 2 godzinach mogli skon- 
stątować polepszenie stanu zdrowia chorej, a prof. 
Prus, który ma chorą w swej opiece, z drem Mar- 
goliesem, prof, Abrahamem i drem  Mazaukiem, 
orzekł, że niebezpieczeństwo wszelkie stanowczo już 
minęło. 

Zarząd hotelu wobec pogłosek rozmaitych zmu- 
szony jest także i to nadmienić, co już zeznał naj- 
lepszy i główny świadek całego wypadku, p. Abra- 
mowicz, syn chorej p. Abramowiczowej, mianowicie, 
że siostrzyczka jego w swem wesołem i Żywem 
usposobieniu, przez nieuwagę, bawiła sią kurkiem 
pieca gazowego. Kurka tego nie zakręciła, a to 
spowodowało ujście gazu. 

Zarząd Hotelu Francuskiego. 

Koncert panny Krzyżanowskiej, znakomitej 
kompozytorki, odbędzie się 7-go stycznia w Sali 
Domu narodnego. Massenet powiada o niej, że jest 


„genialną artystką i kompozytorką“, Panna Krzy-! minimalne, gdyby bowiem albo podaż albo 
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Dobra i pod gwarancyą naturalne wina Seii 


czajne wejście króla chłodne i pempatyczne. 
wbiegł na scenę, pełen nerwowych i gwałtownych 
ruchów wzruszony widocznie tem co właśnie uczy- 
nić postanowił. Równie nerwowym i gwal- 
townym był on w całej scenie podziału królestwa 
i następnych. W ten sposób p. Zawadzki dał nie- 
jako zaraz całą podstawową charakterystykę tego 
starca, aby potem tłómaczyły się wszystkie nagłe 
zmiany jego postępowania. Raz stanąwszy na tym 
gruncie psychologicznym utrzymał się p. Zawadzki 
aż do końca bardzo dobrze w tonie, a niektóre 
sceny, jak scena z błaznem i Edgarem wśród bu- 
rzy, scena obłąkania lub scena końcowa przy zwło- 
kach Kordelli były zachwycające, Bardzo dobrze 
udawały Bię p. Zawadzkiemu chwile wpadania 
w nerwową pasyę z powodu niespodziewanych 
aktów niewdzięczności Regany lub Goneryli. W mo- 
mentach tych głos p. Zawadzkiego i jego postawa 
okazywały się w całej swojej wspaniałości. 

Do wysokiego poziomu artystycznego roli głó- 


wnej dostroiła się wczoraj i reszta wykonawców. | 


Bole były dobrze wyuczone, dzięki czemu dyalog, 
obfitujący tak bardzo w myśli pełne głębi i polotu, 


płynął gładko i był zrozumiały dla słuchacza we | 


wszystkich szczegółach, Sztuki szekspirowskie zawsze 
się na nowszych soenach znacznie skraca, ażeby je 
przystosować do nowożytnych wymagań. I „Króla 
Lira“ spotkał wczoraj ten los, ale uczyniono to tak 
rozumnie, że pominąwszy utratę kilkunastu pięknych 
szekspirowskich sentencyi, nie popsuto związku lo- 
gicznego w akcyi. Dzięki temu skróceniu zaś miało 
przedstawienie wczorajsze tę dobrą stronę, że nie 
znużyło słuchaczy żadnymi rozwlekłościami, Sztu- 
ka skończyła się o godzinie lOtej. Przy- 
czyniło się zaś do tego sumienne przygotowanie 
świetnej w całem tego slowa znaczeniu wystawy, 
tak, że antrakty trwały przeważnie zaledwie po 
kilka minut. 

Publiczność wzruszana co chwila wspaniałymi 
ustępami dramatu dawała nienstanie wyraz swojemu 
zachwytowi oklaskami. Po scenie z burzą ofiarowa- 
no p. Zawadzkiemu kilka wieńców laurowych, dwa 
bukiety i sztalagę bambusową z opartym na niej 
portretem artysty przybranym kwiatami. S. W. 


Część ekonomiczna. 


Wiedeń, 28 grudnia. 
(Z). Chaos prawdziwy panował dziś ne 
giełdzie. Po raz pierwszy bowiem zaprowadzo- 
no dziś procentowy system notowań i odrazu 
pokazało się, że jakkolwiek publiczność gieł- 
dowa jest biegłą w rachunkach i ma ustawi- 
cznie do czynienia z tabliczką mnożenia, wsze- 


iako minie oo najmniej kilka tygodni, zanim! 
zoryentuje się dokładnie w tym nowym sposo-; 


bie obliczania kursów. Szczęściem prawdziwem 
było, że rozmiary obrotów dzisiejszych były 


trzoną. Był już w podobnym wypadku prece- | 


| dens, mianowicie Sejm w uznaniu zasług ś. p. 
! Pietruskiego, przyznał wdowie jego dożywocie. 
, Mówca więc prosi, ażeby Sejm uchwalił dla 
: wdowy po śp. Hoszardzie dożywotnią pensyę 
rw kwocie 1.200 zł, a nagłośóć motywuje tem, 
|że Sejm niebawem będzie odroczony. Pod 
i względem formalnym wnosi mówca, aby Sejm 
; polecił komisyi budżetowej zdać sprawę z tego 
wniosku jeszcze na dzisiejszem posiedzeniu. 
ı Wniosek ten przyjęto. 
| Z kolei ks. Lubomirski 
i swój nagły wniosek, w którym domaga się. 
;aby Sejm oświadczył się przeciw zamierzonej 
| przez rząd budowie kolei z Nowego Targu do 
Suchej-Hory, a za przydłużeniea kolei Cha- 
bówka-Zakopane do granicy węgierskiej, koło 
Suchej-Hory, gdyż ta ostatnia kolej bardziej 
j odpowiada interesom kraju. 

Wniosek ten uznano za nagły i odesłano 
|go do komisyi kolejowej z poleceniem ustnego 
zdania sprawy jeszcze na dzisiejszem posiedze- 
Również w ten sposób załatwiono drugi 
| nagły wniosek ks. Lubomirskiego dotyczący 


| zmiany warunków budowy kolei lokalnej Prze- 


| worsk-Bachórz-Dynów. Rząd pragnie bowiem, 
aby ta kolej była wąskotorową, a w interesie 
kraju leżałoby, aby ona była normalnotorową. 
Do komisyi prawniczej odesłano odezwę 
| sądu powiatowego w Dembicy, który domaga 
|się zezwolenia na sądowe ściganie p. Jabłoń- 
| skiego za obrazę honoru. 
| Trzy sprawozdania krajowej Rady szkolnej 
j o stanie szkół w kraju, odesłano do komisy1 
| szkolnej. A 
| Z kolei uzasadniał prof. Pilat swój 
wniosek w sprawie wychodźtwa naszej ludno- 
ści wiejskiej na czas robót polnych za granicę, 
Wniosek ten brzmi: 
Sejm wzywa rząd: I. aby zebrał jak naj- 
i dokładniejsze daty o ludności, wychodzącej w 
i r. 1900 na czas robót polnych do Niemiec, tu- 
dzież doinnych krajów, z uwzględnieniem płoi, 
wieku oraz zatrudnienia, mianowicie, czy to są 
robotnicy, nie mająsy gruntu, ni domu, ozy 
też właściciele gruntów lub domów, albo wre- 
szcie członkowie rodziny właścicieli grunto- 
| wych, II. aby poddał ścisłemu nadzorowi przed- 
jsiębiorstwa, pośredniczące w dostarczaniu ro- 
; botników i wydał tymozasem w drodze rozpo- 
i rządzenia przepisy, określające ich działalność, 
ja to w celu ułatwienia kontroli i zapobieżenia 
| wyzyskiwaniu ludności. A z tym 
należy zakazać wymawiania sobie, iż zapłata 
i dla robotników, których nastręczyły, ma być 
i wypłacaną na ręce pośredniczącego przedsię- 
i biorstwa. 
Mówca pragnie swym wnioskiem zwró- 


$ 


; der, Gorayski, Kraiński, Krasinki, Loewenstein, 


uzasadnia? | Mendyczewski, Merunowioz, Rapoport, Rozwa- 


Komisya prawnicza: d'Abancourt, Abra- i 
ham, Brunicki, Czaykowski Władyszław, Czay- 
kowski Władysław Wiktor, Fruchtmann, Jahl, ' 
Karatnieki, Klemensiewicz, Loewenstein, Pa- 
szkowski, Rudrof, Sozarński, Weigel, Zoll, | 

Komisya przemysłowa: Czecz, Dąmbski, | 
Goldman, Michalski, Niezabitowski Witołd, ' 
Ostapczuk, Rotter, Skrzyński Zdzisław, Stecki, | 
Weigel, Żardeoki. | 

Komisya bankowa: Abrahamowioz, Bin- | 


dowski, Scipio, Sękowski, Skałkowski, Weigel, 
ardecki. > 

Do komisyi solnej pp.: Dzieduszycki Klo- 
mens, Górka, Korytowski, Merunowicz, Man- 
dyczewski, Słotwiński, Urbański, Warzecha, í 
Winniozuk. 

Do komisyi górniczej pp: Bielański, Go- 
rayski, Klemensiewicz OO povio Potocki 
Andrzej, Rappaport, Skrzyński Adam, Szepty- 
coki Jan, Wiśniewski. 

Do komisyi podatkowej pp.: Abrahamo- 
wicz, Dzieduszycki Karol, Gołuchowski, Jawor- 
ski, Kraiński, Milan, Loewenstein, Mandyczew- 
ski, Skałkowski, Skrzyński Adam, Szeliski, 
Szeptycki, Weigel. 

Komisya gospodarstwa krajowego: pp. Czecz, 
Data, Dzieduszycki Klemens, Głorayski, Hup- 
ka, Kraiński, Klemensiewicz, Krzysztofowicz, 
Puzyna Julian, Potocki Roman, Romanowicz, 
Sanguszko, Stadnicki Stanisław, Schnell, Teo- 
dorowicz, Vivien, Wiśniewski, Wodzicki. 

Komisya drogowa: pp. Bernadzikowski, 
Borkowski, Czecz, Gniewosz, Gnoiński, Ję- 
drzejowicz Stanisław, Męociński, Michałowski 
Józef, Niezabitowski Witołd, Ochrymowioz, 
Olpiński, Romer, Sala, Skrzyński Zdzisław, 
Starzyński, Szwed, Torosiewicz Emil, Urbań- 
ski, Wiśniewski. 

Komisya sanitarna pp: Bernadzikowski: 
Czaykowski Władysław, Grołuchowski, Jabłoń- 
ski, Jakliński, Eleni Krzysztofowicz, Mandy- 
czewski, Olpiński, a a 

Komisya kolejowa pp.: Bednarski, Binder, 
Jakliński, Korytowski, Lubomirski, Małachow- 
ski, Męciński, Osuchowski, Potocxi Andrzej, 
Rapoport, Sękowski, Skrzyński Zdzisław, Vi- 
vien, Weigel, Zaleski. 

Następnie odroczył marszałek posiedzenie 
na godzinę, aby daó komisyom możność ukon- 
stytuowania się, komisyi budżetowej możność 
wygotowania sprawozdań o dzisiejszych wnio- 
skąch nagłych. 

Podozae przerwy  ukonstytuowały się 
wszystkie komisye, z wyjątkiem górniczej. Ko- 
misya budżetowa wybrała przewodniozą- 
oym p. Dunajewskiego, zastępoami przewodni- 


węgierskie | zagraniczne, koniaki ł 


ul. 


o sprawie ustanawiania sędziów, nieznających 
języka czeskiego i w sprawie sankcyonowania 
projektu ustawy o używaniu obu języków kra- 
jowych w władzach autonomicznych. 

Przy końcu posiedzenia przystąpiono do 
nkonstytnowania kuryi. Poseł Wolf ponownie 
przeciw tewu zaprotestował. W odpowiedzi na 
to marszałek oświadczył, że w myśl regulami- 
nu sejmowego, kurya ukonstytuować się muszą 
natychmiast po zebraniu się sejmu. Następne 
posiedzenie sejmu ozeskiego odbędzie się dziś. 

Wiedeń 30 grudnia. Wozorsj otwarte zo- 
stały sejmy czeski, morawski, szlęski, dolno i 
górno-austryacki, saloburski, styryjski, karyn- 
cki i kraiński. Sejmy szląski i kraiński zostaly 
już wczoraj po uchwaleniu prowizoryum bu: 
dżetowego odroczone. W sajmie dolno-austrya- 
ckim prsfesor Philipovich zgłosił wniosek 
w sprawie urządzenia centralnej instytuoyi 
dla udziału drobnego przemysłu w dostawach 
ogólnych. 

Wiedeń 30 grudnia. Jak donosi Neue Freie 
Presse, jutro ogłoszonem zostanie rozstrzygnię- 
cie Cesarza w sprawie kwotowej; wysokożó 
kwoty na przeciąg pół roku oznaczoną zosta- 
nie dla Austryi na 656, — dla Węgier 34:4%,; 
dalej ma być jutro ogłoszonem także rozporzą- 
dzenie na podstawie $ 14 w sprawie ustawy 
o rozdziale podatków spożywczych, wreszcie 
sankcya cesarska dla ustawy o zniesieniu 
stempla dziennikarskiego i kalendarzowego. 

Wiedeń 30 grudnia, Bank austro-węgierski 
podwyższył nominalną wartość swych akoyi 
z 600 złotych na 1.400 koron. 

Wiedeń 30 grudnia. Król serbski Aleksan- 
der odwiedził ministra spraw zagranicznych 
hr. Gołuchowskiego u którego zabawił godzi- 
nę Polit. Correspondenz donosi, że król serbski 
wręczył Cessrzowi natychmiast po przybyciu 
sa Burgu, wielki krzyż orderu Miłosza Wiel- 

iego. 

„ Wozoraj o godzinie 6 wieczorem odbył 
się w apartamentach cesarskich obiad dworski, 
w którym wzięli udział Cesarz Franciszek Jó- 
zef, król serbski Aleksander = osobami swej 
świty, wszyscy bawiący w Wiedniu aroyksią- 
żęta, poseł serbsbi z personalem poselstwa, 
dyrektor kancelaryi gabinetowej Sohiessl i kil- 
ku innych dostojników. 

Nunocyusz papieski Taliani, poseł bawar- 
ski Podewils i dyrektor Sehiessl złożyli wozo- 
raj po południu swe karty w mieszkaniu króla 
serbskiego. 

Wiedeń 30 grudnia. Gremium kupców 
wiedeńskich przyjęło na wozorajszem  pełnem 
posiedzeniu rezolucyę, wypowiadającą przeko- 
nanie, że zarówno niemieccy jak słowiańscy 
mieszkańcy państwa pragoą pokoju i chcą, 
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ażeby ich pracy nie paraliżowały żadne waj 
śnie narodowościowe, i z tego tek powodu 
przedstawiciele królestw i krajów w parlaman- 
sie spełnią tylko intencye ludności, jeżeli kycze- 
niu tsmu uczynią zadość. Kupiectwo wiedeńskie 
wzywa członków parlamentu a to bez względu 
na to, do jakich należą obozów politycznych, 
aby starali się wynależć drogę do osią- 
gnięcia porozumienia w wewnętrzno poli- 
tycznych zatargach i aby całkowicie poświę- 
cili się 


tak zaniedbanej przez nich pracy eko- 
nomicznej. W końcu powzięto uchwałę, wedle 
której powyższa rezolucya ma być doręczona 
wszystkim posłom bez różnicy ich przeko- 
nań politycznych i wezwano wszystkie kupiec- 
kie korporacye wAustryi, by przyłączyły się 
do tego kroku. i 

Paryż 30 grudnia. Wozorajsza rada mini- 
steryalna zajmowała sią projektem w sprawie 
obrony wybrzeży i kolonij zamorskich. Kredy- 
ty na powiększenie floty wojennej zostały już 
wstawione do budżetu. 

Berne morawskie 30 grudnia. Po otwarciu 

sejmn wśród zwykłych ceremonii poseł Zaczek 
złożył imieniem posłów czeskich dekleracyę, 
w której wyraża oburzenie z powodu zniesie- 
nia rozporządzeń językowych. Mówca oświad- 
czył, że jeżeli posłowie czesey mimo to głosu- 
ją za prowizoryum budżetowem, to jedynie z 
uszanowania dla instytneyi sejmu. Czesi rrzy- 
pominają jednak, że wybiła ostatnia godzina, 
w której rząd i większosć na drodze pokajo- 
wej przystąpić mogą do spełnienia usprawie- 
dliwionych żądań narodu czeskiego. 
i Na wieczornem posiedzeniu stanął na po- 
rządku dziennym wniosek nagły posłów Hulki, 
Sileny'ego, Zaczka i towarzyszy w sprawie 
ułaskawienia tych, którzy zostali zasądzeni z 
powodu ostatnich zaburzeń na Morawii, oraz 
w sprawie zaopatrzenia wdów i sierót po ofia- 
rach ostatnich demonstracyj, w końcu co do 
wynagrodzenia szkód wyrządzonych w skutek 
rzeczonych  demonstracyj. Nagłość, oraz sam 
wniosek przyjęto bez dyskusyi. 

Praga 30 grudnia. Tutejsza izba handlowo 
przemysłowa miała dokonać wczoraj nowych 
wyborów w miejsce tych czeskich asesorów, 
którzy złożyli swoje mandaty. Przed rozpoczę- 


ciem wyborów jednakże wydalili 
członkowie Izby, skutkiem czego Izba została 
zdekompletowaną. 7 

Klub niemiecko - postępowych posłów 
sejmowych wybrał Sigmunda swym przewo- 
dniczącym, Kiermana pierwszym, a W erun- 
sky'ego drugim zastępoą przewodniczącego. 

Berno morawskie 30 grudnia. Na początku 
dzisiejszego posiedzenia Sejmu odpowiadal 
marszałek krajowy na interpelacyę wniesioną 
wczoraj przez posła Pereka z powodu, iż mar- 
szałek w swej przemowie zagajającej Sejm 
nis traktował na równi języka czeskiego z nie- 
mieckim, gdyż mówił przeważnie po nie- 
miecku. 

Marszałek odpowiedział, że już przed sze- 
snastu laty, obejmując ten urząd, wyraził ubo- 
lewanie swa, iż w młodości nie nauczył się ję- 
zyka czeskiego — a teraz już nie może tru- 
dności tej przełamać. Gdyby jednakowoż po- 
słowie mieli wyciągać stąd jakies konsekwen- 
cye, w takim razie on (marszałek) poprosi Ce- 
sarza o zwolnienie go z tego urzędu (W całej 
Izbie żywe protesty; Poczem poseł Perek o- 
świadczył, że czescy posłowie przyjmują z ca- 
łem zadowoleniem odpowiedź tę do wiadomości. 

Berlin 30 grudnia. Reichsanzeiger pisze: 
Berliner Localanzeiger w dalszym ciągu mimo 
zaprzeczenia biura Wolffa urządza reklamę 
z wiadomościami o rzekomej treści umowy nie- 
miecko - angielskiej. Jesteśmy upowaźnieni do 
oświadczenia, że wiadomości te polegają na 
zuchwałem i niezręcznem zmyśleniu. 

Kreuz Zig. donosi o aresztowaniu tutaj 
porucznika wojsk kolonialnych w południowo- 
zachodniej Afryce ke. Arenberga (ks. Aren- 
berg jak wiadomo zamordował w sposób okru- 
tny mieszańca Ceena. Prayp. Red.). 

Odessa 30 grudnia. Sąd wojskowy skazał 
byłego szefa wojskowego w Odessie Perejasła- 
woewa za wymuszenie na utratę rangi, szla- 
chectwa, wszystkich orderów i na deportacyę 
do Tobolska. =- = : - 

Petersburg 30 grudnia. W miejsce księcia 
Wiaziemskiego zamianowany został książę Ko- 
czubej zarządzcą administracyi apanaży. 

St. Etienne 30 grudnia. Jest nadzieja, że 
strejk robotników górniczych rychło się skoń - 


PRZEGLĄD z dnia 31 Grudnia 1899. 


się czescy | czy, gdyż dyrsktorowie kopalń w zasadzie 


zgodzili się na sąd rozjemczy. 

Dower 30 grudnia. Połączenie okrętowe 
pomiędzy Boulogne a Calais przerwane jest 
wskutek burzy. 

Nowy Jork 30 grudnia. Ogólna suma złota 
zabranego przez okręt „Campania* do Europy 
wynesi 2 miliony 850 tysięcy dolarów, 


Wojna w Afryce. 


Londyn 30 grudnia. % Modder River do- 
noszą pod datą 28 b. m.: Obecnie rozgrywa się 
silna walka artyleryi. Zdaje się, że Boerowie są 
zaniepokojeni i gotują się do gwałtownego a- 
taku noonego. Ostatniej nocy rozpoczęli silny 
ogień, na który wszakże ze strony angielskiej 
nie odpowiedziano. > 

Z Chieveley ponoszą pod datą 27 b. m.: 
Anglicy SA mali dziś popołudniu Boerów, 
zajątych przy robotach fortecznych. 

Pieter Maritzburg 30 grudnia. Z Lady- 
smith donoszą, że Anglicy od początku oblę- 
żenie do dnia 22 b. m. stracili ogółem 70 za- 
bityoh i 296 ludzi rannych. W obozie Angli- 
ków jest wiele chorych na tyfus. 

Londyn 30 grudnia. Do Timesu donoszą z 
Laurenzo Marquez pod d. 23 grudnia. Brat 
prezydenta republiki orańskiej Stein i 800 Bo- 
erów odmówili dalszej słażby wojennej. Od stro- 
ny Ntrembergu dochodzi echo silnej kanonady. 

Londyn 30 grudnia. Zondon- Gazette donosi, 
że towarzystwu Royal Niger Companie ode- 
branym został przywilej. 

` Kimberley 30 grudnia. Oddział, który wý- 
ruszył z miasta celem zrekognoskowania terenu 
star? się z patrolom Boerów. Wymieniono 
strzały działowe i Auglicy powrócili bez strat; 
pokszsło się przy tem, że Boerowie posiadają 
tam 3 armaty i w każdej chwili mogą otrzy- 
maó znaczne posiłki. 

Londyn 30 grudnia. Times donosi z Chie- 
veley pod datą 28 bm. Wozoraj i dziś rano 
stoczyła się silna walka koło Tuadysmith. Jak 
donoszą, generał White wykonał atak i obsa- 
dził jeden z pagórków. — Dalej Times donosi 
z Laurenzo Marquez pod datą 28 bm. Wzrasta 
podejrzenie, żt Boerowie : stoją w stosunkach 


z pewnym obcym konsulatem w Pretoryi. W 
Laurenzo-Marquez krążą pogłoski, 
port przemycono armaty dla Boerów. 
ERY EEN O a aaa l] 
HOTEL FRANCUSKI 

Lwów — Ludwika Stadmüllera. 
Przyjechali dnia 30 grudnia JE, ks. E. San- 
guszko z Gamnisk. P, Dabow z Kr. Pols. A. Orze- 
chowska z Podola ros. M. Budrofowicz z Szwayko- 
wie. A. Wegner z Czerniowiec- M. Podlewacy z 
Czernicy. J. Gużkowski z Berezowicy. Prof. Żu- 
kowski i Prof. A. Giżycki z Krakowa. W. Przyby- 
łowdki z Wakarówki, Br. Wattmann z Rudek. W. 
Putraszewski i Dr. L. Bechan z Tarnopola. J. Br. 
Perrelli i W. Obertyński z N. Sącza, F. Sozański 
z Kornalowic. G., Tustanowscy z Zurowa. A. Kroń- 
sky i J. Dzikowski z Wiednia. Z. Ujejska z To- 

maszowiec. Hr. A. Cetner z Podkamienia. 


a 


NADESŁANE. 


Rubryka ta nie pochodzi od Redakcyi, nie bierze też 
ona na siebie za nią Żadnej odpowiedzialności. 


IMNIAME 


przy ul. Kopernika i. 4, vis a vis Wnego Miko- 
Jascha wykonuje plombowanie i rwanie zebów bez bolu, 
sztuczna #eby sposobem wiedeńskim, leczy ehoroby jamy 
_  Ustmej, nosa, gardła i uszu. 
INSTYTUT DENTYSTYCZNY 
Lwów, Hetmańska 1. 6 
składający sie z kilku oddziałów, w których wykonuje się; 
plombowanie, wyjmowanie zebów bez bolu, wstawianie 
sztneznych zebów. 
Z prowincyi nadesłane reperacye uskutecznią sie 
odwrotna pocztą. 
Instytut otwarty cały dzień. 
d Dr. dentysta Wiktor Jankowski. 
Spoeyalista chorób weneryoznych, skórnych, płcio- 
wych i narządu moczowego 


Dr. ALBIN PADALEWSKI 


b. lekarz na klinikach uniw. w Wiedniu, Berlinie i Paryżu 
OPERATOR 


LEKARZ DENTYSTA 


"PIP. SCHNITZER 


osiedlił się we Lwowie, Sykstuska Il 
leczy i operuje wszelkie choroby jamy nstnej, wykonuje 
plomby i staczne zeby podług najnowszego systemu. 


Wszelkie kupony 


i wylosowane papiery 
wartościowe 
wypłace bez potrącenia prowizyi lub kosztów 


Kantor wymiany 
o. k. uprz. gal. akcyjnego 


banku hipotecznego. 


| Założony w roku 1853. 


DOM BANKOWY i KANTOR WYMIANY 
pod firmą : 
AUGUST SCHELLENBERG i SYN 
we Lwowie ul Karola Lndwika 1. 
kupuje i sprzedaje wszelkie papiery war- 
tościowe tak krajowe, jak i zagraniczne 
pod najkorzystniejszemi warunkami. 
Wydawnictwo gazety losowań „Nadzieja”. Pre- 
numerata roczna zł. 1'70 we Lwowie, zł, 1'80 na 
prowincyi. 
O z DO 
Wiedań 30 grudnia. (Giełda towarowa). 
Cukier (spokojnie) 12:16. Nafta galicyjska 
bez zmiany. Spirytus niezmieniony 1920. 
_ Berlin 30 grudnia. (Zamknięcie giełdy). 
Banknoty austrysckie 16895. Spirytus 47'80. 
Paryż 30 grudnia. (Zamknięcie giełdy). 
Trzyprocentowa ' renta 9907. Mąka („Fleur 
de Paris“) 24 50, 
Frankfurt 30 grudnia. (Wozorajsza giełda 
wieczorna). Kredyty austryackie 23610; kolej 


mieszka obecnie przy ul. Akademickiej 1. i% i ordy- | państwowa 13780; alpiny 00000; disconto _£ 


nuje od 10 dol2 rano i od 3 do 5 po południa 


19320; laura 254 00. 


Celem położenia tamy nadażyciom niektórych restauratorów, mans zaszczyt pi- 
ilań do publicznej wiadomości, ke 


Piwo okocimskie 


sprzedają na szklanki tylko nastęjące firmy : 

Nafinia Toepfer, m. Trybunalska 12. || M. Makowski, Krasickich, 
Arnold W., Batorego 18 Nowożeninii J. Kopernika. 
Adler M.. pl. Akademicki. Pomeranz M.. Rynek 7. 

Agid Jakób Krakowska 25. Przybylski HK., al Teatralna. 18. 
Raum Herman ul. Czarneckiego. Pietrzieki Edward, ul. Pańska. 
Dorfman A. Skarbkowska, Reich Samnel, Rynek 5. 
Drucker Eliaz Grodecka. Rothberg Abraham, ul. Katmiə 


Een sa eE Kopalis. fs) rzowska. 
Erlic óze awiarnia Teatralna). f 
F, Nowicki Teatralna. pomer Ski Aut., Rastauracya Ko 


Fried Jar ób, Rynek 13. 
Garfunkel O., Bykstuska 2. 
Griinfeld Jakób, Janowska 7. 
Herold Antoni, $ykstuska 14. 


Beis H. Jagiellońska, 
Rothberg Max, ul. Bema. 
kenmnenachein A., róg Gródeackiej 


Hellman W., ul. Kazimierzowska t Solarni, * 
Mandweęrkor J., plac Smoiki. BalzLery H., ul. Kollątaja, róg Ka- 
ilków J. Fialicks. zimierzowskiej. 


Schapira S. Rynek. 

Behwarzer Osias, ul, Grodecka. 

Schall S$. Kamimierz, 

Bishlmacków Jan, Chorążczyzna 6. 

Wainy Jan, ul. Czarnackiago. 

A. Ch. Weissberg, Grodecka, 

Wollisch H. ul. Grodecka. 

A. Wank, Zyblikiewicza 42. 

Zimot L., nl. Haźmierzowska 

Życzyńwki Leonard, ul, Zybli- 
kiewiczk. 


Jakób Heller Sobieskiego. 
Kostk*oWwicz Antoni, ui. Walowa 13. 
Kozłowski Wład. ul Gródscka 79. 
Kremer Ernest Park Kilińskiego. 
Krottmam M. Krasickich. 

Kessier D. Pańska. 

Keil A., Kopernika. 

Mulpiński Je Paiska. - 
Ereundler Jakób, pi. Bernadyński. 
Lemoel W., ul. Gródecka 54. 

Ladwig Jam, nl. Krasowska 7, 
Oana J ue 4 Zuckermann J., Zimorowicza 18 
J lk Jan, bunalska 4. a k h 
kemobckęk: R pitaba. Kauckormana W, al, Leona Sapiehy. 


Główna zastępstwo i skład piwa baczkowego u pp. 


OZYASZA WIKSLA i Syna 


ul. Bogusławskiego l. 13. Telefon Nr. 6. Skład piwa faszkowego u pana ` 


S, WIESERA ulica Sykstuska |. 14. 
Telefon Nr. 14%. i 
Na przyszłość ogłaszaó będę każdej niedzieli w pismach lwow- 
skich naswiska restauratorów, którzy piwo okocimskie sprzedają, a 
nadto zastrzegam so sób w arodes sądowej przeciwko sprze- 
daży iwa pod marką okocimskiego. 
stiki lan Biz browar w Okselmie. 


meneaaa REN 


| W dniu 12-go stycznia 1900 r. o godzinie ll-tej rano 
odbedzie się w ck. Sądzie obwodowym w Złoczowie 


Przymusowa licytacya 
dóbr Pleśniany w powiecie złoczowskim położonych, 
7 kilometrów od stacyi kolejowej Zborów odległych. 


Cena wywołania 46980 złr. a. w. 
Dobra te obejmują: roli i ogrodów 420 morgów, 
łąk 66 morgów, pastwisk 13 morgów i lasu 51 morgów, 
razem 560 morgów ziemi. 
Budynki są w dobrym stanie. (Pałacyk, oranżerya, 
| oficyny, 2 stanie, 3 szopy, 4 domy ekonomiczne). 


D dzierżawienia folwark 
W GLINNIE, 
przeszło 400 morgów, w tem 330 morgów pszennej roli, a resztę sianożęci, ze 
wszystkiemi obsiewami: pszenicy ozime; 80 morgów, żyta 30 morgów, a jare za- 
siewy będa obrobione na wiosne — do ebjęcia od 1 marca lab 1 czerw: 
ca 1960, Wszystkie pola zkomasowane w dwóch wielkich łanach przy gumnie, 
folwark w środku wsi, dom mieszkalny T wszystkie budynki murowane, bardzo 
porzadne. © 

W razie pożądanym interes może być powiekszony o przeszło '100 morgów 
sianożeci i wypasów bydła. Inwentarze mogą być nabyte na miejscu. Zgłoszenia 
do Zarządu dóbr w Glinnie — 5tacya kolei i poczia Zborów. 


Okruchy Herbaciane 


piekny liść z najszlachetniejszych gatunków, wysyłam za zaliczką : 
1 gatunek złr. 3.20 ` ı za kilogram franco 
2 gatunek „ 2— z opakowaniem. 
Thee & Rum Importeur, Brunn. 


TA ME. Mea ANN DH 


król. pruski nadworny dostawca, Berno (Morawa). 


Najtańsza siła ruchu 


Bernharda motory petrolinowe i 
lokomobile petrolinowe 
są do wszystkich celów przemysłowych i gospodar 
czych najlepszą i najtańsza siłą ruchu, bezwonna 
bezdymna i zupełnie bszpieczna, wolna od konce- 
syi i bez maszynisty, bez szybkobiegaczy, koszta 
wprowadzenia 50 do 80 pr. tansze od zaotorów ga 
zowych, naftowych, parowych i elektrycznyeb. Cen- 
miki bezpłatnie. 
G. Bernhardt's Söhne, ak. uprzyw. fabry- 
ka maszyn, Wien XII, Schónbrunnerstrawse 173. 
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DruCH 


kolorowe i białe 
w wielkim wyborze 


BUDZIK KIESZONKOWY. 


Jest niezbędny dla oficerów i 

Sztuka żołnierzy, którzy punktualnie w służi 
l | 
lel, 


Sztuka 

I bie sie chcą jawić. 

] zł Jest nien M 
2 bl. kolejowych i innych, 
godziny urzędowe- 

Jest niezbędny ds każdego, 
który o pewnej oznaczonej godzinie 
wstać musi albo ma być przypomniany, 
gdyż zegar ten pewnie i głośno o kaz- 
dej minucie budzi. 

Jest miezbędmy dla każdego, 
który potrzebuje pewny zegarek służ- 
bowy, dobrze chodzący i bardzo dobrze 
fabrykowźny. 


Otrzymać można. w domie 
iniportowym zegarów 


RIX“ 


WIEN II. 


dla urzedników 
órzy maja, stałe 


= =] 
«S$ Dla publicznych in- Æ 
Eg stytutów przy odbio- z sę Praterstrasze 16. 
EA CIE SLOTS: om protokoławany, istniejące 
E “abatu. 2s -R A A 1887. 1ący 


Sw” i 
Największe biuro wywiadowcze w 
szuka nań4wiosnę 1900 


ZOO robotników do rolnictwa 


za dobrą płacę. 

Wyrażne w języku niemieckim pisane oferty z podaniem ce- 

ny za osobę do Mysłowia dostawione, należy przysłać pod adresem 
G. W. do Administracyi pism tego. 


|6GoGoo==o0mszi=m 
0 i 


Niemczech 


<TAQ) 


Odznaczona medalami 


Pierwsza krajowa fabryka 
wyrobów platerowanych 


JAKUBOWSKI & JARRA 


we Lwowie, Rynek 1. 37 . 
poleca : Etażery, Koszyki, Podstawy na torty, 
Serwisy na ocet ieliwę, Sztućce stołowe, 
Kandelabry, Lichtarze, Tace, Samowary 

platerowane etc. 
Podarki stosewne na Gwiazakę. 


Papier c. k. uprzywilejowanej fabryki bibułek cygaretowych 
w Sasso wie 
BF istniejącej od roku 1865 "gpg 


m BIBUŁKI W esindama | TUTKI ysreiowa 


wyłącznie znana firma 


S. Wierusz Niemojowsk 


WE LWOWIE. 


' Fabryka Sassowska wysyła dotychcza: bibułki jedynie tylko za granica i wy- 
robami swojemi zyskała rozgłos światowy. i 
Oryginalne papierosy importowe z Egiptu i Turcyl wyrabiane są przeważnie 

z Bibutki Nassowskij. Krocie ida za granice, a obcy bogacą sie naszym 
groszem, zasypyjąe nas lichemi swojemi wyrobami ` ę 
ie hogaćmy zagranicznych przemysłowców, kupujmy odtąd bibułki i tatki 
cygaretowe z papieru Sassowskiego wyrobu 


S. Wierusz Niemojowskiego we Lwowie. 


Bibułki i tutki cygaretowe z papieru Hamuowakiego wyrobu 3. Wiernsz 
Niemojowskiego a: do nabycia we wszystkich handlach i c. k. trafikach. o ileby 
zaś takowych nie było, uprasza sie odnieść o nie wprost do Fabryki, Książeczki wy- 
rabiane są w kilku gatunkach i formatach w cenie po 1, 2, 5 i 10 ct. za książecz- 
kę, tutki zaś od 12 do 18 ct. za 100 aztnk. Stwarzam nową gałeż przemysłu kra- 
jowego, która dostarczyć może zarobku setkom naszym robotników a powodzenie i 
rozwój tega przedsiebiorstwa opieram na poparciu szerszego ogóła. 

(GW Każda etykieta zaopatrzona jest firmą S. W. Nieme- 
jowski oraz napisem Sassów. 


S. WIERUSZ NIEMOJOWSKJ 


Lwów, Wałowa 25. 
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polaca 
najtaniej 
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"Przed balami lekcye tańców w 
osobnych godzinach, udziela Miączyńska. 
Słowackiego 8, naprzeciw głównej poczty. 


dników, 


olejne, artystyczne w kasetkach i pojedyń- 


Wzory do malowania i wypa- 


(EPH | 
ML 
w. 


Do P. T. właścicieli koni | 
Najwiekszy wybór der na konie, tudzież 
dywąnów. chodników, portyer, firanek, 
kap na stoły i łóżka itp. 

~% 


ES 


=". , « 
l Dra Wł. Miłkowskieg 
| w Krakowie ; 
poleca dzieła: naukowe pedagoga 
| Reussnera p. t =- 


TENNES 4 KSIĘGARNIA 


Najlepsza Metoda 
najłatwiejsza do bardzo pręd- 
kiego a gruntownego naucze- 
nia się Języków Obcych bez 


poduszki jedwabne, dywanowe, etażerki, 
py, stoliczki, biureczka, szafeczki, 

dywany, firanki, chodniki do nabycia 
jedynie majtamiej w magazynie 


znajduje sie w składzie dywanów „An, 
Louvre we Lwowie, ul. Sykstuska Nr. 
6 albo we Wiedniu, IX Hahngasse Nr 33. 


ł 
TAKZE f 
i na spłaty częściowe 
bez podwyższenia cen. 
Najtańsze źródło zakupna 
wszelkich możliwych gatunków 
dywanów, firanek, portyer, cho- 
kap, koców, kołder i 

der na konie, 


Specyalny oddział dla pra- 
wdziwych perskich i oryental- 
nych dywanów i portyer. Wy- 
sortowane dywany i portyery, 
tudzież wiele resztek chodni- 
ków, po bajecznie niskich cenach. 
Hlustrowane cenniki gratis i franco. 
Wszelkie listy nia adresować 

a : 
Do 
Magazynu 


Lwewie, niica 
Wiedniu, I 


zarządu iedeńskiego 

AU LOUVRE“ we 

Sykstuska 1. 6., albe we 
Hshngasse nr. 38. 


DZ SĄ 4 


Najwyborniejszych 
', kig. Cukrów deserowych ja 
ko to: pemadki, Czekoladki 
etc. złr. 120. | 
'/, kig. Biswkwitów ang. i Her- j 
batników złr. 1 
n klg Karmelków miesza. 
mych et. 75. i 
poleca codzień swieże 
H. TRETER 
właściciel parowej fabryki czekolady i 
cukrów 
Lwów, plac Maryacki 7 
róg ul. Kopernika, 


Kupujmy znakomite wyroby własne. 
precz ze sprowadzaną tandetą 


E'arPpPy 


. czu, z fabryki 
J. Karmańskiego i Spki 
w Krakowie 
i F. Schónfelda i Spki 
w Diszeldorfie. 
Wyroby z terakoty i drzewa do 
malowania. 
Farby emailowe. 


lania. 


Aparaty do wypalania jakoteż 


igły platynowe i t. p. 
ARBY akwarelowe 
poleca najtaniej 
O. T. Wincklera Syn 
Lwów. Rynek 28. 
gratis i franco. 


| <= aant 
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|||joaieniać się ze względów rodzin- 


ANEMIA E 


PN Handel płócien, szyffor” 


Lwów, Plac Maryaoki 4 (Hotei 


W. Primus & 5. lelicki 


nauczyciela, z objaśnieniem wy- 


r i mowy i z Kluczem na końcu 
Przedmioty powyższe odpo- każdego dzieła : 

. . . [74 Polske- 2a. 

wiednie na podarki. „Samouczek ed wi 


wstepny (Elementarz), po 15, 30, 52 
cent, i kurs 1-szy 90 cnt. — kurs II-gi 
2.30 zł, — komplet (oba kurzy) zł, 3.—, 


AIET NEEE 
Nadłużej | 


potrwać mogą garderoby jak 
s4 obemicznie czyszczone z wszel- íí Polsko-Am- 
kich piem i wyglądają jak nowe, „Samouczek elski, kurs I-szy 
w pierwszym wiedeńskim zakłą-|" 1.12, kurs II zł 1.80, komplet zł. 2,62 


dzie chemicznym czyszczenia u ppn cL EE? ma vegeia 


biorów . Słynny miód karpaciak 


Szymona Weissa ESSE 
yko nl. Kopemika |. 12, 


„di 6857 Aniód leczniczy, zalecony przez 
powagi uniwersyteckie w słabościach ner- 
wów, przy katarach przewodów oddecha- 

_ Listy pochwalne ze wszystkich|wysyła w puszkach 5 kil. wagi wraz z 
stron. r Cyako*aciem po zł 350 Jam Marcin- 
Na żądanie czyszczę ubiory ków w Sołotwinie mizuńskiej p. Wygoda. 

w przeciągu kilku godzin. 


ść Polsko - Fran- 
„SAMOUCZEK Sunki ku Lwy 
1.80 ct, kurs II-gi 4.80 ct, Gramatyka 


Polsko-Francuska 1.80 ct. 


wych, błon śluzowych. żoładka, kiszek, 
przy influencyi, dyiteryi, szkarlatynie itd. 


KO Ry, | iekarza Eye $ 


pes prawdziwy a 
| obok umiaszczona maeke 

|. usuwa czasowa gluchofę, 
s) wyciek z tszyszum w uszach 


4 | i przyłępiony stuch; nawt w 


- Zygmunt Dzierżanowski, asystent 
kolei państwowej w Grybowie, 
dyrekcyi krakowskiej, pragnie za- 


nych, za taką samą posadę w 
Dyrekcyi lwowskiej lub stan'sła- 
wowskiej. Zgłaszającym cię P. T. 


ty yni 


PE 4 U. wypadkach.zadawnieniać 
kolegon udzieli żądanych smages ie bycia pia za 
w szkę WraZZE% wosofowżycia jedynie wanete | 

PIIRA MIKI ASCHKOWE LWOWIE 


Pierścionki 
kąręczynowe, obrączki 
szpilki ślubne, srebro stolo- 
wo (urzędownie cechowana) 
kompletne wyprawy w kasei~ 
baoa oras wszelkie biżnterya 
polecą Jan Jarzyna 
jabiżar, Lwów, Hatal 
Europejski. 


iana lokal. 


| | | Sklep Jhnałowicza 


| z ulicy Kopernika został prze- 
| niesiony do własnego domu ne 


nl. dykstiską |. 25. 


(przystanek kolei elektrycznej). 


A 
Kłlaga satrni 


jest niezawodnym środkiem do 
wyniszczenia 


szczurów i myszy 


nieszkodliwa dla ludzi i zwierząt 
domowych. 


Główny skład 


W. CZOPP 


Kotwica. 


Liniment. Gapsici comp. 
a apteki Richtera w Pradze, 
jaka matamito 


kara galicyjski handel 
arb, ostów i lakierów 
ółziewska 2. 


Rok założenia 1843. 


-owej bielizny 
- Próbki frango, 


~ 


ny ~ TRE EA we Lwowie, Pasaż Hausmana |, 9., 
Redaktor odpowadmniay: W Faar 1 falwyki (zdeladakaą,  —h—1— 


zr w d WA E e 


a JRZEGLĄD z dnia' 31. Grudnia 1890. | 


NIE” Poleca się handel XNAZIIN L udwika Stadtmiuile ra we Lwowie. mg 


wych od wielu lat doświadczony, dietetyczny środek. 


inni wy Z SOO WA DA ET A ZE RE 


sz 
w 
"a 
A 


mana __ Ciągnienie 
|| Jużza 4 dni! 
| WEF LOO.OOOjlzox. wartości WIĘ 


5 po 20.000 Koron wartości etc. ete. 
gotówką po odciągnieciu 20 procent, tyle wynoszą główne wygrane c 
Wielkiej Loteryi Dobroczynnej 
na dochód Towarzystwa poliklinicznego (szpitalu, sa niewątpliwie P 
najpiękniejszym, najtańszym i najpraktyczniejszym 
podarkiem noworocznym 
Każdy los grą we wszystkich 6 czągnieninch bez dopłaty, może temsamem i 6 głównych wygranych wygrać. 


CENA TYLKO 1 KORONI} | Ciągnienie nieodwołalnie już 4 stycznia 1900. 


LOSY do nabycia: Rosner Ignac, kantor wymieny; Kitz i Stoff, dom bankowy; | M, klarfeld dcm bankowy; Kar- 
PR." > mann i Feigenmenr, kantor wymiany; à T 


ART" ANN E GAEE ITNE OD 


| = Samuely 1 Landan, dom bankowy ; EJ 
SE SARE Angust Schellenberg i Syn, dom 
vE bankowy ; Sokal 1 Lilien, dum 
bankowy; M, Jonasz, dom 
bankowy; M. Feigenbaum, 
x dom bankowy, Lwów, ul 
3 my prz Kibmskiego l. 2 
- ka BL i Gustaw Max. 
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GIER NIEMIEC. i.t.d. 
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Xen der Parfumerie 


„(zbaliEpdec Wobigeruch gleich den frischen (eilchen 


Sociéte Hygiéņpique Paris 
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Poudre Eximial 


- Gatuneksjego w uajwyższym stopnin łagodny, nadaje się specyalnie do twarzy i,dla tych osób, które posiadają delikatną 
cerę,;nadaje świeżą aksamitną pieć, zapobiega wszystkim zmarszczkom skóry. Połączone ze„wspaniałemi perfumami świeżych 
fiołków, polecone być może każdemu jako najlepsze i najdelikatniejsze mydło toaletowe. 

Savon au Lait de Violettes, włożone między bieliznę, rozszerza niedościgniony zapach fiołków. Próbne kawsłki po I5 ct. Orygi- 
nalne 75 ct. 3 sztuki 2 złr. 10 ct. 
Otrzymać można : w aptekach, drogueryach i składach mód męskich iu fryzyerów. 
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. y Wien I Spiegelgasse 8. 5 
Prawdziwe tylko po cenach powyższych ! 
Skład hurtowny dla Austro-Węgier o 
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rejapo TUTKI i bibułki w książaczkach , ś s Ay) _HERBATĘ ROSYJSKĄ a 

s znułery Paanooakiego ję A zaj | zbioru majowegof poleca HANDEL | 3/4 

R Ba e i Aa W. ADAMOWICZA: 
8, Ww. NIEMOJ OW SKIEGO z A w BRODACH na pograniczu rosyjskiem Lo 
WE LWOWIE | Z A; ło rdzą dobrej 1 b 1-40 = 

Wszędzie do nabycia. | ż "fu "pipari" Cesarskiej e, pak N 350 4 
mak OCE ZEE — e EC SEES funt „Okruchów* z najiep. herbat kwiatowych 1-20 > 
s —, Znakomita KAWA „CEYLON“ franco 5 kile 900 4 
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iw Krakowie, Rynek/30 |xuskwyeyiamdowszywkih mijmowod| JTAŻALZ Prenumerator 


wysuła świeżo książka do nabożeństwa pt) Bardzo ladny ¿majatek ziemski poło- 


Modlitewnik: katolicki am aenn ania „Tygodnika lilustrowanego" 


zbiór modlitw najpotrzebniejszych,|ś Povodu uziału iamiljnego zaraz | += 
i ate otrzymuje bez żadnej dopłaty 


A k spruedania  4yłoszenia u 05 biur 
przeważnie udpustami Obdarowa" |jzjennikow Wgo Plohna S 


nych, zebrał i ułożył ks. $. B. I ln ai ko 12 tomów, dzieł ;Sienkiewicza 
å (Str. 406 w 32-ce) Znakomity koniak = „jeden Uw MA jr miesiąc)» 


Krigicoska ta, sawierająca najwsniodlej-|'Tancuskt, kacacyjny, odumamzony na wy-| ziela Sienkiewicza wychodzą w nowem wydaniu, wyłączniej dla £prenumeratorów 
sse modlitwy, vadar araso starannie Raass 7 melah A eg 8.6U., pół| Tygodnika Ilustrowanego“ i obejmą wszystkie powiesci, nowele, Kay z podróży. 
na najgigkmiejasym welimie, s obwódką na tiio W Maad seski 1 sl. Do uay- Kazuy tom tej bibiioteki Sienkiewiczowskiej zawiera co najmniej 40 arkuszy druku 
różową wa kaśdej anie na! drebnemi ale ki aS A m i i e Bolec | pieknego, na bardzo dobrym papierze. — Nadto w lygodniku ciąg dalszy wielkiej 
wyraśmami bo supełnie nowem, czcianka-| XIO$0 we Lwowie, al. Żiwiorego %. powieści historycznej Sienkiewicza „KRZYŻACY*. 

mi, w formacie małym kosztuje bez opra- Miód biały karpacki, kuracyjny 5 


A 4 4 dd k j ieści i „ 190v; iai tye : RZE- 
w7 8 kor. w oprawie gładkiej z płotna|: ziół górskich polecany przez pierws ją Prygi PE Orzeszkowej A: krecho. | sze 1200 LUSTRA TIn zacji 
angielskiego, brzegi pososa 3 kor. 6% powagi lekarsxie, poł kilo 40 ct. do naby: wieckiegu, "A. Gruszeckiego, W. Rey. powiększona ilość  MEPRODUKCYL 
Kra w op ERRi] R najlepszegu cia tylko w Lsuiju Leonarda Mo. monta, Jordana. j wśród ktorych Gamy I2 obrazów kola. 
Za Lorea dor m akioa opra boneka we novia mi karorego 1 | "seks i studya historyczne; A Rem. | towych Br. Gembarzowskiege p „UK 
ri niebieskie a lilijkami zł i Glwysyła Bid ogarótnąc o biaszaayuh powskiego, M. Dubieckiego, A. Kraus, ZOŁNIERZA*, W aodatku powieścio 
obieski ogonemi © wysyla się odwrotnia r. hara. i wym powieści głośnych pisarzy zagra- 
kor; w takisjia oprawie brzegi złocone Pos zukmję osobnego -pokoju przy WE. ch 
R paskiem akórsanym zamiast klamerki © |codz , JCB. - 


E inie, w bliskoje s, Lrzee | aś] R: 2 -PÓRE 
k.60 gr. | w romenitych drośozych |wiądomość w line daian nS Majal  Prenumeratę ze Lwowa i całej Galicyi z Bukowiną przyjmują : 


oprawach. Hausmana 9. Główna Ekspedycya „T daika Ilusi S 

A Hausmana 0, | „lygodaika Ilinstrowanego* Lwów 
Na parto oprasza się WE 2 Had = Pasaż Hlausmana 9, oraz wszysitiie Księguruie i Kantory piama. 
Smalec bezwomiiy na pączki poll mamsesšnean i . G z l 8 ; h 

kio 3% ct tylko w handlu Leonor- Waruunki prenumeraty „Tygodnika lllustrowanego" razem z dodatkiem powieściowym 

da Noleckiego we Lwowie, Batoreg. w arkuszach i 12 temami dzieł Henryka Sienkiewicza; 


2. N incyg odsyła się ie. Gołębi W Galicyi 
a prowincyg odsyła się odwrotnie. i 0 Ie rasowe We Lwowie: alicyi i Bakowinie 


"Na redute "eleganckie kostiumy woan s cyj | cy 


kontiturami przez cały dzień 
świeże od 5 rano. Prey wiek 
szej ilości opust, Rynek 4l 
El. piętro. 2 
—Evilepsy«. „Ktokolwiek cierpi wa pa- Ma do sprzedania Stunisław Fal- 
daczkę, kurcze | inne podobne choroby ner || kowski, Głuchów p. Ostrów 
wowe, niech zażąda broszury © takowych kot 
Otrzymać można darmo i opłatnis od oto-Nokala. 
SchwaRen-Apotheke, Frankfurt a/M, : 


(< portretem Sienkiewicza na okladce) dopłacają za tom tylko 20 ct., t.j k 
nie za 3 tomy 60 cet., półroeamie za 6 tomów I zł. 20 ARETE za 12 tomów 2 gł. 
40 ct, którą to nalezytość prosimy nadsyłać wraz z prenumeraią. — Pierwszych 12 
|tomów Sienkiewicza, z roku ubieglege mogą nabywać nowi prenumeratorowie xa 
opłatą zł. 6,60. w oprawie zł, 8.90, za Ì2 tomow, Uxzdobnu okladki do oprawianie 
półrocznych kompletów pTygodnika“ zł. 1.90 AIi e taea TE ź 
owi prenumeratorowie otrzymać mogą pocz powieści Sienkiewicza ZY a 
do Nowego Roku 15v0 za di 1 sł 50 ct PRZYZNCY 
Numera okazowe i prospókta wysyła grátis: Główna Ekspedycya „Tygar 
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domina: Rynek 41, 31. piętro. 2.2, Pawinki hiałe Kwartalnie . . : . 860 zir. Kwarialnie . „ . . 375 zły, 
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; ą > mdełka 75 et. Rozsyłka poczta 
[4 : u aptekarza w Stoeke”an. ‘pray odbiorze najmniej 2 rA ekia x 
rzy dolegliwościach awieniu, przy cierpieniach zołądko- szą. Stówny sklad: a l 
I Wii d | pwa E a A a PZ "o Apteka ziemska JULIUSZA 
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res l „Ekramy |ArSZzY—. 
"Dywany, Materye na meble, * Kafea osis Poj poka, 
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* Otrzymać można ;we wszystkich 


mannaa a 


jakoteż kraglaki, następują- 


Kupujemy. całe drzewostany. cych gatunków drzewa : jodły, 
ńwierki, sosny, aeby, jawory, jesiony, grabiny, lipy, klony i osiki, także por 
szukuji sie dostawców na progi (podkłady) kolejowe. Prosimy © oferty. Po- 
średnicy otrzymają zwyczajną prowizye dopiero po odstawieniu drzewa , 
BRACIA KLEBINDER 
« Lwów, ul. Zygmuntowska 1. 11; 


jest najlepsze pożywienie dla dzieci chorych i polecany jest o nnn 


"Instalacye światła eiektrycznego, Dymamomaszyny i motory elek. 


gorąco przez „wszystkich lekarzy. tryczne dostarcza w najlepszem wykonaniu fabryka elektrotechniczna 
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oszczędność siły i prądu, 2-Jetnia gwarancya. Podanie kosztów bezpłatnie. 


a 
do nabycia. Wien, II, Wintergasse 18. Przy najmniejszych kosztach, najwyższy efekt światła, 
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WE LWOWIE 
przyjmuje od dnia 1 października 1899 począwszy 
"WX/lsłacdiisi | 
NA ASYGNATY KASOWE 
4 procentowe, wypłacalne w 30 dni po 2 łan 0 


4', procentowe, wypłacalne w 60 dni po wypowiedzeniu . 
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WY lzład.zi |. 
NA RACHUNEK BIEŻĄCY  ; 


dla których na żądanie wydaje 


Książeczki czekowe. 


JS Z Aa apa -al amn 4%. 


; (Przedruk nie bedzie płacony). 4 , 
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| Goliath- Kawa słodowa | 13A 


królewskiego browaru w Steinbruchu jest najpozywniej- | st 
> azy surogat kawy, - 
Wyrabiany jest we własnej fabryce, z tego samego 
słodu, z którego palone jest teź aławne i powszechnie 
lubiana 


Goliath- Piwo słodowe 


które polecone jest przez profesorów uniwersytetu Dra 
Benedikta we Wiednim i przez Dra Korany'ego i Dr. Ke- 
tly'ego w Budapeszcie i używane jest z najlepszym skut- 
kiesi przy cierpieniach nerwowych, niedokrwistości, mie- 
strawności i ogolnych osłabieniach. 


Goliath- Kawa słodowa 


jest najlepsza, najpożywniejszy, najzdrowszą kawą; za- 
MAWIAG MOŻNA w generalnej repreżeptiacyi:, „i 
Ignaz Łandauer i synowie, Budapeszt 


| ` 
OLIATH- Piwo słodowe 
zanawia się U generalnego zkSlępuy nk suistryę 
Anton Mkoretz, 
BE Wier, AVAU., Stuuagazne Nr. 13. gg 5 
Do nabycia ws wszystkich hyndlach towarów korzennych i koleniainych, __ | 
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ze awemi 185 eentymetrów długiemi 
| Perfumer ya | a gp olbfżymienii „Lożeley* dosta 
ini łam takowe wskuiek lå- miesięczzcgo 
„po cenach najniższych. era e E iE eaa oa A 
Zamówienia z prowincyi mady. . Takówa uznana została przez 
dh- najsławniejszych lekarzy jake jedyny 
nakpigczn kw Daido środek praed wypadania włosów, do 
kiądniej i odwrotną pozyspitszania wzrostu, do wamacniania 
korzeni. Przyczynia się dla Panów do 
otrzymania silnego rozrostu brody i na- 
daje już po krótkiem użyciu włosom 
pa głowie i brodzie naturalny połysk 
i obfitość, ochrania takowa przed wcze: 
snem posiwieniem, aż do najpóźniej- 
f kind szegó?wieku” *' * 
Cena jednege tygielka I złr. 
2 zir, 3 zir. 5 złr 
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» 4 Wysyłka pocztę codziennie za poprze- 
4 PA A KA D D, dilem nadesłaniem pieniedzy, lub za 


Padarunk: 
na U © 4... c aaliczką na cały świat z fabryki, do- | ` 
n c 3 hs % € kąd wszystkie z%mówienia przesyłać | 
Gwiazdkę i 0 {o „należy, ŁR 
y : a NI ANNA CSILLAG, 
Nowy Rok Q s Wien 1.  Seślergasse 5. 
< We Lwowie do' nabycia u B. Feina, 
skład towarów medoych „Grand Hotel“, | 


| środek do farbowania włosów Mei Ó M 
E. LINKA > p oR/E7CZURY, MYSZY | 
JIZEŁ near y m clemen gp OEI La WE A md iwósyt aw USE kach pa 3960-10 4.8 
rzystwa aptekarskiego badany i jako zupełnie czyste i wolne od szko” pad E ETAT E TE : 
dliwych suostancyi uznany, farbuje siwe wlosy natychmiast i trwate ed ya AN WU NL 
majjaśniejszego blond i całkiem czarno. SCENY 

Cena z = ct. i T 5At: farna d 

m o farbowania na rioto blond "ciemny: ' 

t Woda biond F Y, utra L vie, 50 ct. ( j 
(ala: j ewnie skutkujący środek przeciw odmrośonym j czerwonym, 
Kaloman, 4 nd, UG a NY e Flakon 60 ct. Wy > i 3 

Środek de farbowania wiosów. Znany teh jąko najlepszy środek 

do farbowania włosów utrzymać można u Zygmunta Ruckera, aptekarza We Lwowie j 


! Przy wysyłce 30 ct. za opakowanie. 


F = Hga e GH 
tryzyer, kosmetyk i specynlist* 
do farbowanie włosów. 


Wien I. Habsburgergasse 9. 
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w większych partyach iMasę woskową 
poszukuje się do kupienia. Gotowy towar „bi kich o tp: R. Lakier bursztynor”” 
starczyć się mające w r. 1900 ze stacy? ;BRlicyJ 0 wszo-| 4, ; 
krędnej rio żę natychmiastową. zapiatą. Ageutom Prowizya d- zapuszczańia pea 
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